Należytość pocztowa 
opłacona ryczałtem. 


Nr. 132. 


Kraków, niedziela 12 czerwca 1927. 


Rok XLVI. 


f prenumerata MeSIĘCZAĆ 


Bez udnoszenia 4— 


Drukarnia Literacka w Krakowie. 


f Geny ogłoszen | 


za | wiersz miiimetrowy 


3 odooszem:em 450 Zwykłe 15 gr 
przes. poczt. 450 å C ZOE e 
Zagranicą. 1 a KRAKÓW Nades!ane s alaa A 
L Po kronice . . . 45 , 
20 Cena numer Na |-szej stronie 50 , 
r] 
e g ar) 5 ;4 P. ja r 


Adres Redakcji: 
ul. Wie'opoie L, 
Teleton Nr 3542 44 
Adres Admin stracji 
ul. Wielopole L. t. 
Teieton Nr 1572, 3542 11498. 


= szeku PKO 100,40" 


Cziczeri 
I w czter 


Kraków, 10 czerwca. 


(j.) Zastępca komisarza dla spraw za- 
granieznych p. Litwinów zawiódł się w 
sposób holesny, Sadził widocznie, że za- 
mordowanie posła Wojkowa odezwie się 
głośnem echem w całym Świecie i po- 
prawi międzynarodową sytuację sowie- 
tów przynajmniej o tyle, że będą one 
mogły wystąpić w roli ofiary a zarazem 
oskarżyciela. Powatrzamy: zawiódł się. 
Nie wywołał oczekiwanego wrażenia w 
Warszawie, na co zapewne najbardziej 
liczył, a w innych stolicach spotkał się w 
najlepszym razie z obojętnością. 


Zajmującym jest fakt, że w Londy- 
nie zaraz po zamachu na Wojkowa, a 
przed ogłoszeniem noty Litwinowa do 
rządu polskiegb „Daily News“ uczyniły 
uwagę, że sowiety hędą w tej sprawie 
poszukiwać „tajnej ręki“, która nie mo- 


że być w ich oczach inną niż angielska. 
Wspomniany dziennik przewidział to | 


trafuie, nie dajac się zresztą wyprowa: 
dzić z równowagi, aczkolwiek nie lekce 
waży .szatańskiej* polityki sowietów. 
„Daily Chronicle“ powiada, że sowiety 
pobrzękuja pałaszem. Nie lekceważymy 
-potęgi sowietów, ale sadzimy, że wojo- 
wnicze okrzyki Woroszyłowa przezna 
czone są dla rynku wewnętrznego. 
Drugim zajmującym faktem jest sta- 
nowisko wpływowych dzienników nie- 
mieckich, a przedewszystkiem berliń 
skich, które ineydentem warszawskim 
bardzo mało się zajmują. Poprzestają 
na podawaniu faktów, poświęcając na- 
tomiast całe kolumny lotnikowi Cham- 
berlinowi i jego managerowi Levinowi, 
nie szczędząc im entuzjastycznych po- 
chwał. Wiadomości o incydencie war- 
szawskim, pochodzące czy to z Warsza- 
wy, czy z Londynu, czy z Moskwy, u 
mieszczane są na tylnych stronieach. — 
Widocznie prasa niemiecka, oceniając 


CZŁOWIEK Z AUTEM 


(Tłómaczenie 2 francuskiego). 
(Ciąg dalszy). 

Dewalter milczał przez chwilę, następnie po- 
czął mówić. Głos jego był spokojny, jakkolwiek | 
czuć w nim było wibrujące cierpienie: 

— Byłem i jeslem prawdziwym wychodźcą... 
Za kilka dni znajdę się na pełnem morzu... 
Nie ujrzę już nigdy Francji, an; nikogo z Fran- 
cji. Miał pan zupełną słuszność. Czułem się 
tak samolny podczas owej necy, kiedy po raz 
cstaln: żegnałem mój krai ojczysty, że skarży- 
lem się głośno.. Pan się znalazł w wagonie... 

Oswill napil się ginu: 

— Pan się nie skarżył, nie byłbym słuchał... 
Pan powiedział... 

Dewalter przerwał mu. Począł mówić niemal 
namiętnie: 

— Wiem, co mówiłem, Powiedziałem: „Wy- 
jeżdżam bardzo daleko 1 na zawsze, niech mi 
pan pozwoli patrzeć przez okno"... Powiedzia- 
łem: „Jestem sierotą, wyrosłem w dostatku. 
obecnie jestem w nędzy, byłem na wojnie, 
otrzymałem krzyż Legji, nie posiadain żadne- 
go zawodu, nie mam żadnych środków utrzy- 
mania. Pozostało mi jedynie sześćdziesiąt ty- 
s; ;ęcy franków. Szarpię się i roztrącam w cias- 
nej klatce mego życia. Obecnie wyjeżdżam 
z tą odrobiną grosza, Przyjąłem posadę w Se- 

negalu, posadę, która nie daje żadnych wido- 


a) 


Bibljoteka Jagiellońska 


Ezz. obowiązkowy, 
= GFI. mę T= 


|drażliwe położenie 


n i Stresemann 


y Oczy. 


Stresemanna, pra- 
gnie mu ułatwić wybrnięcie z niego. 

Ale p. Cziczerin uparcie przesiaduje 
w Niemczech i czuwa nad tem, ażeby 
mu się kolega niemiecki nie wymknął. 
Dyplomatyczny front w Moskwie Czi 
czerin pozostawił swojemuzastępcy,sam 
zaś walczy na froncie niemieckim. Zaś 
p. Stresemann — takie przynajmniej 
podnosimy wrażenie — nie tęskni za 
|spotkaniem ze BO. kolegą rosyjskim. 
Jak wiadomo, Krestiński, poseł so- 
wiecki w Berlinie, miał we wtorek u- 
rządzić ucztę, w której obok Cziczerina 
mieli wziąć udział także Stresemann i 
kanclerz Marks. Równocześnie miał się 
w Berlinie odbyć zjazd przedstawicieli 
sowieckich z mocarstw zachadnich. 
Zjazd nie przyszedł wcale do skutku, 
uczta zaś odbyła się — jak donosi „Deu. | 
tsche Allg: Zeitung“ — wczoraj ze 
współudziałem Cziczerina, Streseman- 
na i... Hergta. Szczegółów o tej uczcie 
dotąd nie mamy żadnych. 

Cofnijmy się o kilka dni wstecz. Gdy 
w Berlinie poselstwo rosyjskie zamie 
rzało urzadzić zjazd dyplomatów rosyj: 
skich i ucztę na cześć rządu niemieckie 
go. Stresemann wyjechał nagle do Ba- 


den-Baden. Pośpieszył za nim Cziczerin. | 


który tam przybył dnia 6 bm. Spotkanie 
obn ministrów nastąpiło dopiero na dru- 
gi dzień popołudniu i rozmowa trwała 
trzy godziny, O tem spotkaniu w cztery 
oczy również nie posiadamy dotąd ża- 
dnych wiadomości. Tego samego dnia 
wieczorem p. Stresemann wyjechał do 
Berlina, spotkał się nazajutrz z Czicze- 
rinem na uezcie u Krestińskiego, a dzi 
siaj wyjeżdża do Frankfurtu na otwar 
cie międzynarodowej wystawy... mu 
zycznej, pozostawiwszy Cziezerina w 
Berlinie. Oczywiście na uroczystości o- 
twarcia wystawy muzycznej mógł Stre- 
semanna zastąpić podsekretarz stanu 


- - - r . 4 


zobvm pragnął i cobym kochał*.. Oto, co po- 
wiedzialem 

Oswill uśmiechnął się. 

— Pan dodał jeszcze: 
na co odrzekłem: „Brawo”. A w Bordeaux do- 
rzuciłem: „Szczęśliwej drogi“. Pan mi odpo 
wiedział: . Statek mój odchodzi za trzy go- 
dziny”... Tymczasem spotykam pana w Biar- 
ritz. Czy pan przez ten czes zrobił majątek? 
Sama karoserja pańskiego samochodu kosztuje 
więcej. niż sześćdziesiąt tysięcy franków. 

Dewalter milczał. Bolesny skurcz ściągnął 
rysy jego pięknej twarzy. 

-- Pan boi się zdrady z mojej stro- 
ny? — szepnął Oswill. — Nie ma pan racji.. 
lestem dziwakiem. Anglikiem i ciekawym z 

natury . prawdopodobnie stanowię zupełnie o- 
dosobniony tvp w tvm narodzie... Zajmuję się 
eksperymentami . psychologicznemi. Studjuję 
dla własnej przyjemności Miałem nawet pe- 
wne kłopoty z tego powodu. Jeżeli nan powie 
mi prawdę, nie powtórzzę tego nigdy... 

Nalegał. 
Żebrał o informacje. z - : 


r“ 


„Nie mam żony”, 


— Pan nie powtórzy? — spytal Dewalter | przyjaciół, 


ironicznie, — niech mi pan to przyrzeknie. 

Oswilł odpowiedział poważnie: 

— Czynię to niniejszem. Zresztą sam wy- 
jeżdżam jutro. 

Widząc. że nie może uzyskać zwierzeń w 
ten sposób, udał obojętność: 

— A więc proszę nic nie mówić. 


ków na przyszłość. Spędzę tam życie i umrę, 


Jednem okiem jednak lustrował Dewaltera. | żu, gdzie bawi się doskonale... 


ponieważ we Francji nie mogę m.eć tego, eze- | 


| 


| sowieckich Cziczerin konkluduje. 
| nie myśli wejść w ślady Angliji 


[FORMA 


wychodzi codziennie o godzinie 2 po poludniu 


za 


| Schubert, albo inny dygnitarz, ale Stre- 


semannowi wystarczyło widocznie spo- 

tkanie w cztery oczy w Baden-Baden. 
Zaznaczyliśmy, że o spotkaniu Uzicze 

rina i Stresemanna w Baden Baden nie 


|mamy żądnych wiadomości. Otóż istnie- 


je jedna wiadomość, którą podaje .Jia- 
dische Presse“, organ niemieckiej partji 
ludowej. Pismo to powiada pomiędzy in 
nemi: „Odwiedziny sowieckiego komisa 


"Uklad tabelaryczny 


Urobme odsłowa ? 
o 500g droższy. 
Załączniki wedle umowy 
Wyłączne zastępstwo 
na zachodnią Europe 
M. DUKES, Następcy 
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rza ludowego bezpośrednio po zerwaniu 
stosunków angielsko-sowierkich i w 
przededniu nowej sesji Rady Ligi nie 
sprawiły ministrowi spraw zagranicz- 


nvch nadzwyczajnej przyjemności. — 
Przvpuszczać należy, że Stresemann 


zwrócił Cziczerinowi uwagę na niesto- 
sowny wybór terminu odwiedzin”. 

Tyle o spotkaniu w cztery oczy Stre- 
semanna z Cziezerinem. 


Szczesóły rozmowy (Cziczerina 
ze Ś$iresemannem. 


Berlin, 10 czerwca (PAT) 


Organ niemiec- 
kiej partji ludowej „Badische Presse* oma 
wiając odwiedziny Cziczerina u Stresemanna 
w Baden-Baden, podaje w dalszym ciągu na- 
stępujące szczegóły: 

* Cziczerin podobnie, jak uczynił to wobec 
Brianda, starał się. aby upewnić ministra 
Stresemanna iż w interesie utrzymania do- 
brych stosunków w polityce zagranicznej do 
łoży po powrocie do Moskwy starań. aby pro- 
|paganda bolszewicka uległa na przyszłość o- 
graniczeniu, które nie pozwoli na zakłócenie 
stosunków dyplomatycznych i politycznych. — 
Znamiennem dla ugodowego usposobienia Czi- 
tzefina w czasie rozmowy ze Sasemanntem 
jest fakt — jak podkreśla dziennik — że Qzi 
czerin, otrzymawszy wiadomość o wyrażeniu 
przez rząd polski ubołewania z powodu zamor 
dowania posła Wojkowa. oświadczył, że w 


tych warunkach nie można przewidywać za- | A 
'nwagę na niestosowny wybór terminu odwie- 


ostrzenia się stosnnków polsko-sowieckich, cze 
go następstwa mogłyby również skomplikować 
sytuacją Niemiec. Dziennik niemiecki powo 
łując się w dalszym ciągu na później uczy 
nione oświadczenie Cziczerina wyraża przy- 
puszczenia. że sowiecki komisarz ludowv nie 
oczekuje narązie wskutek zerwania stosunków 
angielsko-sowieckich żadnych poważniejszych 
następstw dla Rosji z wyjątkiem tego że nie 
dnjdzie do skutku uznanie sowietów przez 
Czechosłowację i Jugosławię. Jak zaznacza 
pismo, z kontynuowania rokowań fransusko- 

że Francja 
Dziennik za 
znacza dalej, że odpowiedź ministra Strese 
manna co do stanowiska Niemiec musiała za 
wierać twierdzenie o niezmienności zasad po- 
lityki niemieckiej opartej na traktałach lokar- 
neńskich i traktacie w Rapallo. przyczem za: 
znacza również. że Stresemann nie powinien 


Młody człowiek wzruszył ramionami: 

— Nie mówić? Dlaczego? Dziś jestem rów- 
| nie samotny... 

Przyjrzał mu się dokładniej: 

— Przytem to łakie dziwne, że pana spolY- 
kam! 

— Niema w lem nic dziwnego. że ja znala: 
złem się w Biarritz. Jechałem właśnie do tej 
miejscowości. — odparł Oswill. 

Dewalter przerwał mu nerwowo: 

— Ale ja niel.. 

Począł krążyć po pustej eukierni: 

— No, dobrze, dobrze, powiem panu moje 
dzieje. Zna pan początek. Powiedział :m: je- 
stem biedakiem klóry bierze nagi za pas. Ale 
statek mój nie edpłynął zaraz. coś się tam ze- 
psuło przy maszynach. Dziesięć dni spóźnie- | 
nia... może się pan o tem przekonać z „La 
petite Gironde“. Powróciłem wówczas na dwo- 
rzec, na ów śliski, wstrętny dworzec w Bor- 
deaux, gdzie wszystko cuchnie sardynkami i 
naftą. Ulokowałem się następnie w hotelu Ter- 
minus. Proszę pomyśleć .. samotne dni w Ter- 


Wietrzył nadzwyczajną przygodę. | minusie! Wówczas — czyż to nie jest godne 


podziwu? — wówczas spotkalem jednego z 
towarzysza z czasów wojennych, 
Delóone'a... 

— Delóone'a? 

— Tak, nazywa się Delóone. Widzi pan, mó- 
wię całą prawdę... 

— Znam go trochę. 

— Jego żona mieszka w Biarritz ze względu 
na zdrowie synów, on sam przebywa w Pary- 
Opowiedział mi 


jA on na lo — słyszę jeszcze jego glos: 
iba być warjatem. żeby siedzieć w Bordeaux 


kłopotać się, ilekroć mocarstwa zachodnie 
wystąpią z nawem rewelacjami, dotyczącemi 
stosunków miemiecko sowieckich. 


| Kurtoazja n'emiecka. 


Z Berlina donoszą: 1 

Organ stresemannowskiej niemieckiej partji 
ludowej „Badische Presse“, omawiają- odwie- 
dziny Cziczerina u Stresemanna w Baden Ba- 
den. oświadrza. że jest zrozumiale, iż odwie- 
dziny sowieckiego komisarza ludowego bezpo- 
średnio po zerwaniu stosunków angi-lsko so- 
wieckich i w przededniu nowej sesji Rady 
Ligi. na której Niemcy zgłosić mogą nawe żą- 
dania wohec mocarstw zachodnich. nie spra- 
wiły ministrowi spraw zagranicznych Rzeszy 
nadzwyczajnej przyjemności  Przypuszczać 
należy że p Stresemann zwrócił Cziczerinowi 


dzin. 


Sprawa kontroli fortów niem, 
na w:chodzie. 


Berlin, 10 czerwca (PAT). Delegacja nie: 
miecka na czerwcową sesję Rady Ligi wvjeż= 
dża z Berlina dziś wieczór Pierwszego spo- 
tkania między ministrami spraw zagranicz* 
nyeh koła berlińskie oczekują juz w niedzielę. 
W czasie tego spotkania ma hyć poruszana 
m in sprawa ponownej kontroli burzenia nie- 
mieckich fortytfikacyj na wschodzie Z uwagi 
na odrzucenie niemieckiego wniosku kompro- 
misowego knla tutejsze uważają za wyklnczo» 
ne, aby w tej sprawie mogło dojść do porozu= 
mienia w drodze rokowań dyplomatycznych. 


0— 


to wszystko Kupił właśnie samochód, Hispa- 
no, i miał zamiar ofiarować go pewnej da- 
mie — nie wiem komu, zdaje się. że jakiejś 
tancerce, którą utrzvmuje... no. swojej „dziew- 
czynie", jak sam się wyraża.. Deléone jest 
bardzo bogaty. 

Oswilł zaśmiał się: 

— Nie jest znowu tak bardzo bogaty, ale w 


każdym razie może ofiarować samochód 
„dziewczynce“ — czy nawet pożyczyć go przy- 
jacielowi. 


Dewalter przystanął. 


— On mi go nie pożyczył. och. niel... Deló= 
one nic nie wie o mnie. Zna mnie tylko z ro- 
wów strzeleckich. A lam.. lensam mundur, 
tosaimo życie... jednem słowem pozorna zazy= 
łość. W istocie jednak jesteśmy sobie obcy... 
Dwaj obcy ludzie, rodacy co najwyżej... Krót- 
ko mówiąc, Deléone nie wie czy jestem bogaty 
czy ubogi Wie, że jestem odważny i że ko- 
cham życie. To wszystko Spolvkam go w 
Bordeaux i powiadam: „Jadę do Senegalu". 
On zaśmiał się: „Jedziesz na polowanie? 
Szczęśliwy człowieku! W czepku się redzi* 
łeśl* Nic nie odpowiedziałem. „Czekam na 
statek — mówię po chwili — Dziesięć dni". 
ailipe 


dziesięć dni, jedź do Biarritz, ja cię tam od- 
stawięl 
— Ja cię tam odstawię? 
— Tak. Zawiozę cię moim samochodem — 
powiada — niebo mi cię zsyłal... 
(Ciąg dalszy nastąpi), 


Przeniesienie zwłok Wojkowa ze szpitala do gmachu poselstwa s0- Zabójca posła Wojkowa Bo- 


wieckiego w Warszawie, 


Jak się odbyła eksportacja zwłok 
_ posła Wojkowa w Warszawie? 


Geremonjał pogrzedowy. — Na ulicach panował wzorewy porządek i spokój. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) _ 


Warszawa, 10 czerwca. Dziś o gadz. 7.30 
rano rozpoczął się ceremonjał przeprowańzenia 
zwłok tragicznie zmarłego posła Wojkowa. 

Już na godzinę przed eksportacją zwłok 
przed gmachem poselstwa sowieckiego przy ul. 
Poznańskiej 15 oraz wzdłuż całej ulicy Po- 
znańskiej, przez którą miał przechodzić kon- 
dukt żałobny, ustawioną została w dwóch 
szpalerach warta honorowa, złożona z żołnie- 
rzy 26 pp. 

O godz. 7.30 zebrali się w gmachu poselstwa 
szłonkowie legacji, wdowa po p. Wojkowie, 
Rosenholz, przedsławiciele rządu, władz cy- 
wilnych i wojskowych z p. wicepremierem 
Bartlam na czele, ministrowie Składkowski, 
Niezabyłowski, Staniewicz, Dobrucki, szef pro- 
tokńłn Przeździecki oraz korpus dyblomatycz- 
ny z ambasadorem francuskim Laroche. | 

O gdz. 7.35 przybył przedsławiciel p. Pre- 
zydenta Rzeczypospolitej w osobie szefa kan- 
selarji cywilnej p. Dzięciołowskiego w towa- 
>zystwie adjutantów. 

O godz. 7.45 rozpoczęto wynosić wieńce, któ- 
re złożono na specjalnych karawanach, któ- 
rych dosłarczyło żydowskie towarzystwo 0- 
statniej obsługi. Przypisać to należy okalicz- 
ności, że żargonowe pismo „Moment“ podało, 
akoby przy sekcji zwłok posła Woikowa oka- 
zało się, iż był on żydem. Jest to oczywiście 
kombinacja. gdyż jest rzeczą wiadomią, że p. 
Wojkow jako syn carskiego gnbernatora był 
aryjczykiem. Uwagę zwracały dwa wspaniałe 
wieńce od p. ministra Zaleskiego oraz od urzę- 
dników poselstwa sowieckiego. 

O godz. 7.55 urzędnicy poselstwa wynieśli 
na barkach swych trumne zabitego posła i zło- 
żyli ją na rydwanie żałobnym dekorowanym 
barwami ZSSR 

Orkiestra wojskowa w tym momencie ode- 
grała marsz Chopina a wojsko sprezentowało 
broń. 

Punktualnie o godz. 8 ruszył kondukt żało- 
bny; na przodzie postepowały dwie kompanie 
piechoty z orkiestrą, baterja artylerji konnej, 
oraz szwadron szwoleżerów, bezpośrednio po- 
tem delegacje niosły liczne wieńce, za niemi 
jechały jeszcze dwa karawany, trzeci sześcio- 
konny karawan żałobny wiózł ciaoł tragicznie 
zinarłeog posła. 

Tuż za trumną postepowała małżonka zmar- 
łego z rodziną, oraz najbliżsi wpsólpracownicy 
poselstwa, z charge d'affaires Ulfanowem 
i pierwszym sekretarzem poselstwa Arkadie- 
wem na czele. Bezpośrednio za nimi kraczyli: 
przedstawiciel Prezydenta Rzeczypospolitej 
szef kancelarji cywilnej, p. Dzięciołowsk., oraz 
ministrowie Składkowski, Kwiatkowski, Romo- 
cki, Miedziński, Staniewicz, Dobrucki, wicemin 
gen. Konarzewski z p. wicepremjerem Bartlem 
na czele. Za nimi postępowali korpus dyploma- 
tyczny i urzędnicy M. S Z. z ambasadorem 
Laroche i dyrektorem gabintu ministra spraw 
zagranicznych Przeżdzieckim na czele. Poza- 
łom w kondukcie żałobnym brali też udział: 
wojewoda Soltan, prezydent miasta Jabłoński stąpiły nowe aresztowania wśród monarchi- 
i liczni przedstawiciele polskich instytucyj go- | słów rosyjskich w Grodnie, Białymstoku, Brze» 
snedarczych i społecznych. Kondukt żałobny iściu, Równem i Wołkowysku. 


Komuniści usiłowali zatrzymać pociąg 


ze zwłokami. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Waracwa, 10 czerwca. W trakcie poprze- | policja konna zmuszona była szarżować. Jest 
bu posia Wojkowa komuniści w wieku poni- rzeczą charakterystyczną, że między groma- 
żej 20 lat, rekrutujący się przeważnie z po- |dzącymi się komanistami dochodziło do bójek, 
£r6d ludności żydowskiej. starali sie na mlicy | które trwały około 10 minut. przyczem komu- 
Marszałkowskiej zorgarizawać pochód, za ka* |niści nawzajem okładali sią laskami. 
żdym jednak razem roznędzani byli przez po- Również starano Się zorganizować pochód 
licję pieszą i konną, przyczem niejednokrotnie komunistyczny w dzielnicy Wolskiej, przy ul. 


rys Kowerda =! 


zamykały dwi kompanie piechoty, baterja ar- 
tylerji i szwadron kawalerji. 

Pochód o godz. 8.25 przybył na dworzec 
główny, gdzie na pierwszym peronie słał przy- 
gotowany specjalny pnciąg. Członkowie posel- 
stw paonieśli znów trumnę ze zwłokami Woj- 
kowa na swych barkach d wagonu żałobnego, 
udekorowanego zielenią i barwami Z. S. S. R. 
Po złożeniu trumny w wagonie, przedstawiciel 
Prezydenta, p. Dzięciołowski, wicepremier Bar- 
tel i ministrowie, oraz członkowie korpusu dy: 
plomatycznego jeszcze raz złożyli kendolencję 
wuowie. 

O godz. 8.45, przy dźwiekach marszu żałob- 
nego, ruszył pociąg. Ciału towarzyszą najbliż- 
sza rodzina zmarłego, pierwszy ” sekretarz 
poselstwa Arkądiew z* żoną, naczelnik posel- 
stwa Kuhilus i charge d'affaires w Londynie 
Rosenhołz. Ze strony połskiej zwłoki eksportu- 
ją. do granicy sekretarz ministra spraw zapta- 
nicznych p. Zawisza, oraz honorowa eskorta 
wojskowa 36 p. p. 

Podczas całego przebiegu pogrzebu panował 
wzorowy porządek na nlicach miasta, Policja 
i żandarmerja przestrzegały porządku, który 
pozostał nienaruszony. Ponadio nakazane zo- 
stało we wszystkich koszarach na wszelki wy- 
padek ostre pogotowie, 


Na trumnie Wojkowa złożono 
kilkadziesiąt wieńców. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 10 czerwca (A). Wczoraj, t. j. 
we czwartek od samego rana przybywały do 
rose!stwa sowieckiego delegacje x wieńcami. 
Do późnego wieczora złożono kdikadziesiąt 
wieńców na trumnie Wojkowa, 

Między innemi złożyli wieńce: przedstawi- 
cielstwo rosyjskie w Charkowie, robotnicy z 
Powązek, związek transportowców w Warsza- 
wie, malarze żydowscy, tramwajarze, praco- 
wniey galanteryjni żydzi. pracownicy fabry- 
ki drutu i gwoździ, pracownicy budowlani itd. 
Ogółem w ciągu siedmiu godzin 'zwiedziło 
„białą sale“, w której znajdują się zwłoki 
Wojkowa koło 30.000 osób. 


Borys Kow2rda stan e przed 
sądem doraźnym? —, 


(Tełetonem ad naszeqo korespondenta.) 
Warszawa, 10 czerwca. „Nasz Przegląd" 
donosi, że wedle ostatnich informacyj Borys 
Kowerda zosłanie prawdopodobnie oddany pod 
sąd doraźny. i 
Dalsze aresztowania 
monarchistów rosyjskich. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 
Warszawa, 10 czerwca. Dziś w nocy na- 


NOWA REYORMA 


| żelaznej i Twardej, lecz 1 w tym wypadku | wiozący zwłoki posła Wojkowa, widocznie aby 


„policji udało się go rozpędzić. Na ulicy Że- |je żegnać Prćgy te zosiały jednak również 


laznej w miejscu, gdzie przechodzi tor kolejo- | udaremnione. 


„wy, usiłowali komuniści zatrzymać pociąg, |=. 


blężenia w Mińsku. 


(Telegram iskrowy „N. Reformy“). | 


* MREECG T 


| Berlin, 10 czerwca. Z Moskwy donoszą, że | Wielka narada woskowa 


w Mińsku i okręgu ogłoszono stan oblężenia, 
Zarządzenie to jest następstwem wzmożo- 
nego ruchu antykomunistycznego. 


| Pożar wielkiej fabryki 
w Niżnym Nowosrodzie. 
| Moskwa, 10 czerwca (AW). Według donie- 


| sień z Niżnego Nowogrodu spłonsła tam fabry- 


ka tkanin, Pożar pochłonął ogromne zapasy 
surowca, powodując poważne straty, W związ- 
(ku z tym pożarem G. P, U. wszczęto śledz= 
two, zachodzą bowiem poważne wątpliwości 
czy półar wywołany był przez przypadek. Po- 
żary sowieckich fabryk zdarzają się coraz 
częściej. 


Wyroki śmierci w Sowdepii. : 


Warszawa, 10 czerwca (PAT). Okręgowy sąd 
w Proskirowie zasądził 5 członków antyso- 
wieckiej organizacji z Mielnickim na czele na 
karę śmierci za rzekome uprawianie szpiego- 
stwa na rzecz Polski. 


4 w Moskwie. 

Moskwa, 10 czerwca (AW). W najbliższą 
niedzielę zwołany zosta! zjezd wszystkich do- 
wódców korpusów. Zjazd obradować będzie 
nad szeregiem technicznych zaqadnień obrony 
w szczególności zaś nad organizacją mobili- 
zacji armji czerwonej. Przewodniczyć zjazdo- 
wi będzie komisarz ludowy wojny Worośzi- 
łow. 


Masowe aresztowania 
' b emigrantów w Rosii. 


Moskwa, 10 czerwca (AW). W związku z 
osłatniemi procesami monaichistycznemi na 
terenie Ukrainy w Odessie. w Charkowie, Mi- 
kołajowie i innych miastach mastąniły nowe, 
masowe aresztowania. Ogółem aresztowano 
480 Indzi. 

Jest rzeczą charakterystyczną. że znaczną 
ich cześć stanowią byli emigranci, którzy na 
skutek ostatnich zaproszeń rządu sowieckiego 
powrócili do Ojczyzny. 


poseł albański opuszcza Pelśrad. 


(Telegram iskrowy*„N. Reformy“). 
Belgrad, 10 czerwca. Tutejszy poseł albański otrzymał polecenie opnszczenia Begradu 


wraz z całym personalem poselstwa, 


Różnice zdań między 
min. Nezabytowskim i Staniewiczem. 


. (Telefonem od naszego korespondenta). 
Warszawa, 10 czerwca „Robotnik“ donosi: 
„Pomiędzy ministrem rolnietwa p. Niezaby- 
towskim i ministrem reform rolnych p. Sta- 
niewiczem wyniknęły poważne różnice zdań 


co do poszczególnych praktycznych posunięć 


obu ministerstw w sprawach serwitutowych, 
komasacyjnych i reiormy rolnej. Obecnie od- 
bywają się „konferencje“ porozumiewawcze 
czy pojednawcze. O ile nie dadzą wyniku, 
spór znajdzie rozstrzygnięcie w radzie mini- 
strów". _ 


Wyjazd ks. kardynała Lauri ego 
do Rzymu. 


£Telełonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 10 czerwca (A). W niedzielę, 
dnia 12 bm. pronuncjusz apostolski ks, kardy- 
nał Lavri wyjeżdża z Warszawy do Rzymu. 
gdzie otrzyma z rąk Ojca św. kapelusz kar- 
dynalski. 

Ks. Lauri opuszcza Polskę na stałe. W związ 
ku z wyjazdem Mgrs. Lauri składa w ostat- 
nich dniach wizyty pożegnalne reprezentan- 
tom naszego rządu i wybitnym osobistościom. 


Swieto strzelców kaniowskich. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 10 czerwca (A). Wczorajsze do- 
roczne świeło 30 pułku Strzelców kaniowskich 
obchodzono bardzo uroczyście. O godzinie 7-ej 
rano orkiestra odegrała pobudkę, poczem o go- 
dzinie 10-tej odbył się przegląd pułku z uro- 
czystą mszą polową, wręczeniem odznak puł- 
kowych i defilada. O godzinie 12-tej odby? się 
wspólny objad żołnierski, a o godz. 4-tej gry 
i zabawy sportowe. W godzinach wieczornych 
żołnierze pułku byli na przedstawieniach w 
kinoteatrach i teatrach, 


Inspekcja uzdrowisk małopolskich 
(Telefonem od naszego korespondenta). 
Warszawa, 10 czerwca. Dyrektor departa- 

mentu zdrowia w ministerstwie spraw we- 

wnetrznych dr Piestrzyński wyjechał na in- 
spekcję uzdrowisk, położonych w południowej 
części kraju. Inspekcja potrwa tydzień. 


Jedn.odniowy strajk demonstracyjny 
w Łodzi. 


(Telełonem od naszego korespondenta.) 
Warszawa, 10 czerwca. Związki zawodowe 
postanowiły w przyszłym tygodniu proklamo: 


wać jednodniowy strajk demonstracyjny we 
wszystkich fabrykach włókienniczych w ùo 


dzi. Jako powód strajku podają niezmienne | 


stanowiske przemysłowców, co do angielskiej 
soboty. W tej sprawie zwiazki postanowiły 
zwrócić się do posłów robotniczych, aby za 
targ o sobotę angielską poruszyły u odnośnych 
czynników rządowych. 


Zniszczenie herbu polskiego 


przez patrol bolszewicką. 


Z Wilna donoszą: 

Onegdaj w nocy patrol bolszewicka w pobli- 
žu placówki K. O. P. zniszczyła godła polskie 
na słupach granicznych nr. 180 i 181. Słupy 


Protes o zamach na Mussoliniego 


Rzym, 10 czerwca (PAT). Dziś rano rozpo- 
czął się tu przed trybunałem specjalnym pro- 
ces przeciwko autorowi zamachu na Mussoli- 
niego w dniu ii września 1928, Lucettiemu, 


"Komuniści angielscy 
oskarżają Baldwina. 


Z Londynu donoszą: 

Angielska partja komunistyczna wydała ode- 
żwę, w której stwierdza, że krew zamordowa- 
nego spadnie na płowę rządu ancielskiego. — 
Odezwa zaznacza. że gabinet Baldwina jest 
największem  niebezpieczeństwem dla klasy 
pracującej, zarówno Wielkiej Brytanji, jak i 
całego świata. 


Wzrost ruchu separatysłycznego 
na Ukra n e. 


Moskwa, 10 czerwca (AW) Kierownik GPU 
na Ukrainie otrzymał nadzwyczajne pełno- 
mocnictwa do wałki z kontrrewolacją. Pelno- 
mocnictwa te stoją w związku z coraz bardziej 
niepokojącem władze sowieckie wzmaganiem 
się separatystycznego ruchu nacjonalistyczna- 
go w partji komunistycznej Ukrziny. 


——— 


Dział sietdowy. 


Kraków, 10 czerwca. 
DLA AKCYJ NASTRÓJ NIECO MOGNIEJSZY, 
, DOLAR BEZ ZMIAN?I, 
, Dzisiaj w prywatnych obrotach, aż dn chwili 
rozpoczęcia oficjalnego zebrania, panowała na 
rynku efektów tendencja nieco mocniejsza, 
zainteresowanie żywsze uwidoczniło się szcze- 
gólnie dla niektórych papierów ciężkich. Na 
czele Jaworzno, Bank Polski, Zieleniewski. Na- 
strój na rynku nieco mocniejszy. Obroty nieco 
większe. Kursa kształlowały się następująco: 
Zieleniewski 2050—21, Jaworzno 2020— 
20.30, Bank Polski 142—143, Gazy Wschodnie 
27—28, Nobel 5.20, Ghybie 640 —6 50, Górka 
52, Lokomotywy 1.70—1 80. Elektrownia 43. 

Na rynku walut i dewiz tendencja naogół 
utrzymana. ZAńintresowanie dla dolara gotów- 
kowego mocniejsze, W Krakowie gotówka 
8.9271 —8.93, czeki bank. 8.94—8*95, w War- 
szawie got. 8.921/4—8.923/4, cząki 8.94, wo 
Lwowie got. 8.92—8.92, czeki 8.94%, w Ka- 
towicach got. 8.92 314—893 1/4, czek) 804%. 
Na wszystkich giełdach sytuacja podobna, przy 
minimalnych odchyleniach kursowych. 

Bank Polski płacił w dalszym ciągu za go- 
tówkę dolarową 8.88, za czeki na Nowy Jork 
8.91. 

Zurych, 10 czerwca (PAT) Zamknięcie: Pa- 
ryż 20.361/4, Londyn 25.2538, Nowy Jork 
5.20, Belgia 722278, Włochy 2368, Hiszpania 
90.08, Holandja 208.23, Rerlin 12315 Wiedeń 
18.17, Sztokholm 139 1/8, Oslo 134 52%. Sofja 
3.75, Kopenhaga 138.974, Praga 1540, War- 
szawa 58.10, Budapeszt 90.65, Białaeród 
9.1234, Ateny 6.91. Konstantynopol 2.715, 
Bukareszt 306, Hlelsingfors 13.07/4, Buenos 
Aires 220.50. 

Wiedeń, 10 czerwca. Z braku podniety i 
zleceń rynek był rezerwowanv. Poszczególne 
papiery, jak Alpiny, Nafta i elektryczne zwvż- 
kowały. Obroty pozostały jednak małe. Sier- 
sza Górnicza 54, Portland 54. Karpaty 34, 
Galicja 125. Schodnien 9.5, Nafta 128. Al- 


znajdują się na terenie powiatu dziśnieriskiego. | piny 42.6, Gal. Rank Hipoteczny 1, Fanto 9.7, 


—)— 


Zieleniewski 16.8. 
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Rada m. Krakowa wobec wybuchu 


kraków, 10 czerwca. 


Na początku wczorajszego nadzwyczajnego 
posiedzenia Rady miasta, któretnu przewodni- 
czył wiceprez. Wielgus, złożył ślubowanie ra- 
dzieckie nowy radca m., poseł Zygmunt Kle- 
mensiewicz (P. P. S.), poczem sekretarz p. 
Strasik, odczyta? telegramy kondolencyjne z 
powodu katastrofy wybuchu w Witkowicach, 
nadesłane przez prezydja Warszawy, Lwowa, 
Towarzystwo Dziennikarzy polskich we Lwo- 
wie, Czeskó-polski klub w Pradze i posła Stel- 
sona. r 

Na porządku dziennym wczorajszego po- 
siedzenia była sprawa -zajęcia przez Radę m. 
stanowiska wobec katastrofy niedzielnej. Ža- 
biera głos referent, wiceprez. Sare, poświęca- 
jąc kilk asłów przebiegowi tragicznych zda- 
rzeń oraz akcji ratowniczej i podkreślając, że 
żaden z poprzednich wybuchów nie wyrządził 
miastu tyłe szkody, co ten ostatni. Od długich 
lat podejmowało prezydjum m. Krakowa sta- 
rania u władz o przeniesienie magazynów Z 
amunicją daleko poza obręb miasta. Starania 
te zostały niestety — jak wiadomo — bezo- 
wocnemi. Część tylko magazynów usunięto, 
inne pozostały z powodu braku funduszów na 
to przeniesienie niezbędnych. 

Korzystając z ostatniego pobytu w Krako- 
wie wicepremjera p. Bartla, który natychmia- 
stowem przybyciem na miejsce katastrofy dał 
wyraz zajęciu się rządu nieszczęściem, zwró- 
cił się wicepr. Sare do p. wicepremiera z usil- 
nemi przedstawieniami w powyższej sprawie i 
uzyskał od niego zapewnienie, że słuszne ży- 
czenia miasta będą w miarę przyznania po- 
trzebnych kredytów uwzględnione. 

Z uwagi, że należy wszystko uczynić, by 
podobna katastrofa się więcej nie powtórzyła, 
przedkłada mowca imieniem prezydjum Ra- 
dzie m. następującą rezolucję do uchwalenia: 

„l. Rada miasta stojąc na straży bezpie- 
czeństwa życia, zdrowia i mienia mieszkań- 
ców, oraz na stanowisku zabezpieczenia bez- 
cennych zabytków architektonicznych miasta 
Krakowa stanowiących dobytek i własność 
całego narodu, stwierdza, że istniejące w po- 
bliżu miasta prochownie i składy amunicji 
stanowią ciągłą, nieustanną grozę dla całości 
miasta i bezpieczeństwa jego mieszkańców. 

Il Rada miasta stwierdza, iż ostatni wy- 
buch prochowni w Witkowicach i połączone 
z nim olbrzymie zniszczenie zwłaszcza w pół- 
nocnych i zachodnich połaciach miasta sta- 
nowi grożne memento dla decydujących czyn- 
ników co do konieczności przeniesienia wspo- 
mnianych prochowni i zakładów ainunicyj- 
nych w dalsze od miasta okolice. 

IM. Rada miasta wzywa Prezydjum miasta, 
aby bezzwłocznie podjęło jaknajenergiczniej- 
sze kroki u władz centralnych w Warszawie 
co do najspieszniejszego usunięcia powyż- 
szych składów amunicyjnych z okolicy Kra- 
kowa. 

IV. Rada miasta wzywa Prezydjum miasta, 
aby podjęło u Rządu akcję, celem bezzwło- 
cznego wynagrodzenia szkód ludności dotknię- 
tej wybuchem prochowni w Witkowicach". 

W dyskusji nad powyższym wnioskiem 
pierwszy zabiera głos imieniem Zjednoczenia 
mieszczańskiego r. m. Turski i przemawiając 
za uchwaleniem rezolucji prezydjum m., wska 
zuje na uslawiczną groźbę, wiszącą nietylko 
nad życiem i mieniem obywateli Krakowa, ale 
i nad temi bezcennemi zabytkami, stanowią- 
cemi wszak skarb całego narodu. 

R. m. Bobrowski (P. P. S.) przypomina, że 
właśnie w dniu wczorajszym minęło 18 lat 
od chwili pamiętnego wybuchu prochowni pod 
Podrórzem, zapalonych uderzeniem pioruna, 
kiedy to ofiarą katastroty padło 77 domów i 
300 osób rannych. Karta Europy uległa od 
tych czasów licznym zmianom — prochownie 
jednak jak stały dawniej, tak i nadal stoją, 
toteż niemożna się obecnie zadawalać przemi- 
jającemi szybko doraźnemi przedstawieniami 


| przyszłość 


w Wyżticepywicanckn. 


i obiecankami, ale należy bez ustanku stać 
twardo w obronie słusznych żądań, niespu- 
szczając ich nigdy w przyszłości z oka. 

Mowca wnosi wkońcu, by członkom Straży 
pużarnej, funkcjonarjuszom Zakładu czyszcze- 
nia miasta, Pogotowiu ratunkowemu 1 pp. wi- 
ceprezydentom  Ostrowskiemu 1  Schneidro- 
wi, którzy pierwsi przybyli na miejsce kata- 
strofy, wyrazić szczególne uznanie za ich 
ofiarną akcję ratowniczą. 

W tym duchu przemawiali również i inni 
przedstawiciele klubów, radzieckich i radcy 
m. pp. Lang (Z. L. N.) i Puchałka (Ch. D.), o- 
raz ks. Masny, który zwrócił się do posłów i 
senałorów, zasiadających w Radzie, z apelem 
o gorące poparcie tej piekącej sprawy. 

Po zamknięciu dyskusji Rada m. wśród o- 
klasków jednomyślnie uchwaliła podaną wy- 
żej rezolucję prezydjum miasta wraz z dodat- 
kowym punktem, wyrażającym uznanie za 
pełną poświęcenia z narażeniem życia niesio- 
aą akcję ratowniczą naczelnikówi Straży po- 
żarnej Obidowiczowi, naczelnikowi Zakładu 
czyszczenia m., inż. Stahlowi, Pogotowiu ra 
tunkowemu, oraz funkcjonarjuszom Zakładu 
czyszczenia m. i tym urzędnikom magistratu, 
SEI we wspomnianej wyżej akcji brali u- 

ział. . P = 

Po uchwaleniu tych rezolucyj wiceprcz. Sa- 
re podkreślił w końcowem przemówieniu 
wielką życzliwość p. wicepremjera Bartla, o- 
kazaną w przyjściu z pomocą nieszezęśliwym 
ofiarom kałastrofy i zamiarach co do odwró- 
cenia w przyszłości groźby jej powtórzenia się, 
wspomniał przytem i o drucgiem również chro- 
nicznem niebezpieczeństwie, które nie tak 
prędko powiedzie się usunąć niebezpieczeń- 
stwie powodzi, poczem o godz. 6i 3% zamknął 


posiedzenie. 
—0— 


Bilans szkód wojskowych 
w Witkowicach, 


Wedle prowizorycznych obliczeń  wojsko- 
wych, szkody, jakie poniós] zarząd wojskowy 
skutkiem wybuchu w Witkowicach, mają wy- 
nosić miljon zł.. z czego połowa przypada na 
zniszczony proch 


O ZABEZPIECZENIE KRAKOWA PRZED 
WYBUCHEM AMUNICJI 


W Krakowie przebywają obecnie trzy komi- 
sje z ministerstwa spraw wojskowych, które 
prowadzą prace celem przygotowania zarzą- 
dzeń, zmierzających do przeniesienia maga- 
zynów amunicji poza obręb Krakowa. Pobyt 
komisji M S. Wojsk w Krakowie, potrwa czas 
dłuższy, aż do definitywnego ukończenia prac, 
zwiazanych z trwałą ochroną Krakowa na 
przed jakiemkolwiek niebezpie- 


„m - 


czeństwem. 


LWÓW NA OFIARY WYBUCHU 
W WIIKOWICACH. 


Ze Lwowa donoszą: 

Rada m. Lwowa powzięła następującą u- 
chwałę: 

„Reprezentacja -m. Lwowa, poruszona do 
głębi ciężką katastrofą, jaka dotknęła ludność 
m. Krakowa i okolicy, wyraża jej. serdeczny 
ża! i współczucie. Pragnąc dać czynnie wyraz 
swego uczucia i ulżyć choć w części niedoli 
najbiedniejszych, przekazuje miasto Lwów 
kwotę 10.000 zł. na ręce prezydjum m. Krako- 
wa do dyspozycji komitetu obywatelskiego". 


WARSZAWA NA OFIARY WYBUCHU 
W WITIKOWICACH. 


Z Warszawy donoszą: 

W sobotę popołudniu odbędzie się w Fithar- 
monji pod protektoratem marszałkowej Piłsud- 
skiej koncert na rzecz ofiar wybuchu w Wit- 
kowicach 

Dzienniki warszawskie rejestrują składki na 


irzecz ofiar. 


Przed sprowadzen em 
Siowackiego. 


KRAKOWSKI KOMITET OBCHODOWY 
SPROWADZENIA ZWŁOK SŁOWACKIEGO. 


We czwartek, 9 czerwca odbyła, posiedzenie 
w sali magistratu sekcja obchodowa krak. ko- 
mitetu, która odtąd pracować będzie jako Miej- 
Ski Komitet Obchodowy sprowadzenia zwłok 
Słowackiego. Przewodniczył wiceprezydent dr. 
Schneider, z ks. dziekanem Ślepickim. 

Program pracy przedstawił radca Wesely 
według poszczególnych sekcyj. i 

Sekcja pochodowa pod przewodnictwem 
radcy Kossobndzkiego ma ustalić cały porzą- 
dek pochodu. Dla utrzymania tego porządku 
ma być zorganizowaną Straż Obywatelska, 
która w liczbie 4 do 5 tysięcy obejmie kon- 
trolę nad całością pochodu, jego przeprowa- 
dzeniem i rozwiązaniem, jako też ustaleniem 
szpalerów, w których weźmie udział przede- 
wszystkiem młodzież szkolna. 

Do Straży Obywatelskiej wejdą organizacje 
„Sokoła“, „Strzelca“, Związku Legjonistów, 
Związku Inwalidów, Związku harcerstwa pol- 
skiego. oraz wszystkie organizacje zawodowe. 

Sekcja pochodowa ma ustalić porządek, w 
jakim postępować będą poszczególne delega- 
cje. W pochodzie osobne miejsce zajmie grnpa 


etnograficzna, przygotowaniem której zajmuje |Słowackiego odbędze się w sali magistratu w |kardynał Kakowski, 


się dyrektor Udziela. 


Sekcja kwaterunkowa pod przewodnictwem 
polk, Augustyna ma za zadanie przygotowa- 
nie kwater zbiorowych, do użytku którego za- 
równo wojsko, jak miasto odstępuje szereg od- 
powiednich ubikacyj. a , 

Sekcja wyżywienia pracuje wespół z sek- 
cją kwaterunkową, między innemi ma przy- 
gotować specjalne stacje posiłkowe w szko- 
łach dla grup włościańskich. 


Pierwsza radiowa audycja teatrałno-litera- 
cka kn czci Słowackiego. Staraniem Teatru 
im. Słowackiego i Polskiego Radja — dziś, 
w piątek o g. 8.30 wiecz. odbędzie się pierw- 
sza audycja teatralno-literacka ku czci Julju- 
sza Słowackiego. Obok części muzycznej wy- 
konają artyści teafru 3 sceny „Anhellego” w 
opracowaniu radjofonicznem. Anhellim będzie 
p. Rozmarynowski, Ellenai — p. Hałacińska, 
Szamanem — p. Kułakowski, Elos — p. Dra- 
bikówna. lnne role wykonają pp.: Bednarska, 
Burnatowicz, Surzystski i in. Utwory Słowac- 
kiego recytować będą dyr. Nowakowski i p. 
Rozmarynowski. Imieniem komitetu sprowa- 
dzenia zwłok Słowackiego zagai red. Haecker. 

Zebranie Straży Obywatelskiej Miejskiego 
Komitetu Obchodowego sprowadzenia zwłok 
Słowackiego odbędzie się w piątek, dnia 10 
czerwca w sali Magistratu o godz. 6-tej popoł. 

Posiedzenie Sekcji Pochodowej Miejskiego 
|Komitetu Obchodowego sprowadzenia zwłok 


sobotę, dn. 11 czerwca o godz. b-tej popol. 


Biuro prasowe Komitetu Obywatelskiego 
sprowadzania zwłok Słowackiego urzęduje co- 
dziennie o godz. 2 popoł. do godz. 6-tej przy 
ul. św. Jana 14, II. p., dokąd zarówno Sekre- 
tarjat Generalny Komitetu, jak też poszczegól- 
ne Sekcje i Podsekcje nadsyłają swoje Sprawo- 
zdania i komunikaty możliwie najpóźniej do 
godz. 4 popol. s- 


De'egacja krak. komitetu sprowadzenia 
„zwłok Słowackiego w Warszawie. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 10 czerwca. Du Warszawy przy- 

| była delegacja krakowskiego komitetu sprowa 
jdzenia zwłok Juljusza Słowa”kiego. Przybyli: 
wojewoda Darowski, prof. Ka!lenbach, prof. 
Wiśniowski, wiceprez. Dr. Schneider, przedsta- 
wiejeł kapiłuły krakowskiej ks. Ślepicki, se- 
kretarz komitelu prof. Rutkowski, oraz repre- 
zentant młodzieży, Mikołajtys. Delegacja zo- 
stała przyjęta wczoraj na audjencji przez wi- 
cepremjera Bartla, oraz porozumiewała Się 
z warszawskim komitetem przyjęcia zwłok 
w Warszawie w sprawie ustalenia niektórych 
punktów programu uroczysłości. 


PROGRAM PRZEWIEZIENIA ZWŁOK 
SŁOWACKIEGO, 


| Komitet wykonawczy uczczenia prochów 
|Juljusza Sowackiego ustalił nasiępujące szcze- 
jgóły uroczystości na terenie od Cherbourga do 
Warszawy: 

Dnia 16 bm. w godzinach popołudniowych 
zwłoki odjadą z Cherbourga do Gdyni na o- 
kręcie „Wilja*, dowodzonym przez komando- 
ra Petelenza i przybędą do Gdyni dnia 21 po- 
między godz. 17—19, poczem o godz 21 odjadą 
do Westerplatte. Tam zostaną przeładowane 
na statek „Mickiewicz“ Zjednoczonej Żeglugi, 
który zatrzyma się na noe i o godz. 3 rano 
dnia 22 wyjedzie do Tczewa, gdzie stanie o 
godz. 9 rano tegoż dnia. W dalszej drodze sta- 
nie o godz. 18 dnia 22 w Grudziądzu i zatrzy- 
ma się na noc: pomiędzy godz 13—14 dnia 23 
przybędzie do Torunia, pomiędzy 20—21 tegoż 
dnia do Włocławka i zalrzyma się na 
noc; wyjedzie do Włocławka o godz. 3 rano 
dnia 24 i przybędzie tegoż dnia pomiędzy 8 
a 9 rano do Płocka. wreszcie dnia 26 około g. 
8 wieczór stanie w specjalnie przygotowanej 


p 


przystani przy moście Ponialowskicgo w 
Warszawie. 
WARSZAWA NA SPROWADZENIE ZWŁOK 


SŁOWACKIEGO. 


Z Warszawy donoszą: 

Magistrat m. Warszawy uchwalił asygno- 
wać na cele Komitetu uczczenia prochów 
Słowackiego 20 tys. zł. 


MARKI POCZTOWE Z PODOBIZNĄ 
SŁOW ACKIEGO. 


Z Warszawy donoszą: 

W tych dniach ministerstwo poczt i telegra- 
fów wypuści 20-groszowe znaczki pocztowe z 
podobizną Juljusza Słowackiego. Ten akt pié- 
tyzmu pozostaje w związku ze sprowadze- 
niem zwłok poety do kraju. 


WIECZOREK KU CZCI SŁOWACKIEGO. 


Związek ewangelików-Polaków w Krakowie 
urządza w niedzielę 12 b. m. w szkole ewan- 
gelickiej (Grodzka 60), o godz. 7 wieczorem 
wieczorek ku czci wieszcza naszego, Juljusza 


Słowackiego. W skład programu wchodzą: de- | 


klamacje, solo skrzypcowe prof. Petersa i wy- 
|klad prof Bielaka o Juljuszu Słowackim. 
Wstęp dla każdego wolny. 


Jubileusz ks. arcybiskupa Roppa 


Warszawa, 10 czerwca. 


Wczoraj obenodził 25-lecie godności bisku- 
piej arcybiskup mohylewski i metropolita ko- 
ściołów katolickich w Rosji, ks. Edward Ropp. 
Z tych 25 lat, które tak obficie wypełniły bu- 
rze i katastrofy dziejowe, a wśród nich prze- 
śladowania skierowane przeciwko osobie ks. 
| arcybiskupa Roppa, 18 lat był on biskupem 
„in partibus infidelium“, oderwany od swej 
diecezji, pozbawiony swej katedry Po król- 
kiem sprawowaniu rządów biskupich w Sa- 
ratowie, ks. Ropp został w 1908 r. biskupem 
wileńskim. W 1907 r. za gorliwość w obronie 
katolicyzmu i polskości w tych latach burzli- 
wych został zawieszony przez rząd carski w 
swych czynnościach i skazany na opuszcze- 
nie Wilna. 10 lat przebywał na wygnaniu i 
dopiero po rewołucji marcowej w Rosji w r. 
1917, powrócił do swych czynności paster- 
skich i już na wyższem stanowisku arcybi- 
skupa mohylowskiego i melropolity. Ingres je- 
go na katedrę arcybiskupią w Petersburgu od- 
był się już po przewrocie bolszewickim w li- 
stopadzie 1917 r. Nie upłynęło pół roku dzia- 
łalności jego w tych trudnych warunkach, a 
już został uwięziony (29 kwietnia 1918) przez 
włacze sowieckie, które pod hasłem oddziele- 
nia kościoła od państwa faktycznie podjęły 
zaciekłą walkę z religją i kościołem, 

Uwolniony za wstawieniem się rządu pol- 
skiego, arcybiskup Ropp przeszedł przez linję 
frontu polsko-bolszewickiego 22 listopada 1919 
roku i od tego czasu przebywa w Polsce już 
ósmy rok „odcięty od swej rozległej metropolji 


w Rosji. 
c=" 

Z okazji jubileuszu odbyło się wczoraj o g. 
10 rano w kościele św. Aleksandra uroczyste 
| nabożeństwo. które celebrował biskup piński 
ks. Łoziński Na nabożeństwie byli obecni ks. 
przedstawiciele organi- 
zacyj katolickich, oraz liczny zastęp ducho- 


GE” DANCING TEE 
BAR, „MIRAZ“ 


GROPZKA 42. FEL. 34902. 


Codziennie występ znakomitego Baletu „Mignon“ 

przy udziale pierwszorzędnej orkiestry Jazzbando- 

wej. — O liczne odwiedziny uprasza 694 
ZARZĄC 


wieństwa archidjecezjj mohylewskiej. Po na- 
bożeństwie ks Czesław Falkowski. prof. uni- 
wersytetu wileńskiego, wygłosił podniosłe ka- 
| zanie okolicznościowe. a 

O godz. ł w poludnie złożyli życzenia Ju- 
bilatowi ks. kardynał Kakowski, ks. biskup 
Łoziński. księża prof. uniwersytetu warszaw- 
skiego, wileńskiego i lubelskiego, przedstawi- 
ciele zgromadzeń zakonnych, delugaci władz 
|państwowych i wojskowych oraz organizacyj 
społecznych. 

O godz. 10 wiecz. odbył się w salach Re 
sursy obywatelskiej wielki raut. 

Papież mianował ks. metropolitę Roppa a- 
systentem tronu papieskiego. 


wa!ne zgromadzenie 
Tow. Dziennikarzy Polskich. 


W niedzielę odbyło się we Lwowie w Kasy- 
nie i Kole lit.-artystycznem doroczne walne 
zgromadzenie Tow. Dziennikarzy Polskich. 
Przewodniczył prezes Towarzystwa, redaktor 
Bronisław Laskownicki, który w zaęajeniu 
poświęcił najpierw serdeczne wspomnienie po- 
śmierine pamięci Jana Kasprowicza, jako je- 
dnego z założycieli, oraz członka honorowe- 
go Tow., jak również pamięci śp. Erńesta Ada- 
ma, K. J. Jakubowskiego i wdów po wybit- 
nych publicystach $. p. Popławskiej i Kuła- 
kowskiej. 

Przedstawiwszy następnie rezultaty działal- 
ności Tow. w roku sprawozdawczym, prezes 
Laskownicki wspomniał z wdzięcznością o pel- 
nem lojalności stosunku Syndykatu Dzienni- 
karzy lwowskich do Tow., wyrażając mu z 
tego powodu w imieniu Tow. serdeczne po- 
dziękowanie. Wyraził także podziękowanie 
Wydziałowi Kasyna i Koła lit.-art. za życzlj- 
wość i poparcie, jakie znajduje zawsze z tej 
istrony Towarzystwo D. P. 

Po dalszem przemówieniu prezesa Lasko- 
wnickiego uchwalono wyrazić życzenia z po- 
wodu 60-lecia „Sokoła-Macierzy“ oraz wysłać 
do konsula Stanów Zjednoczonych w Warsza- 
wie pismo z wyrazami współczucia dla ofiar 
straszliwej katastrofy żywiołowej,” spowodo- 
wanej wylewem Missisipi. F 

Przedlożone przez Wydział w druku spra- 
wozdane z działalności za rok 1926-7 przy- 
jęto i na wniosek dra Nittmana imieniem Ko 
misji rewizyjnej udzielono Wydziałowi abso- 
lutorjum z czynności i rachunków. Następnie 
dokonano wyboru władz Towarzystwa na ro 
1927-8. x 

Prezesem wybrano przez aklamację pono- 
wnie red. Bronisława Laskownickiego, wice- 
nrezesami również przez aklamację Karola 
Kucharskiego i Michała Ro'lego. — W skład 
wydziału wchodzą: H. Ceptik. J. Geszwind, 
M. Hausnerowa, K. Hartleb, H. Lewartow- 
ski, A. Medyński, Sł. Rossowski, L. Szende- 
|rowicz, Wł. Zawadzki. Wybrano nadto, w 
i dotychczasowym składzie, Komisję rewizyjną, 
dyscyplinarną i przedsiębiorstw z tą różnicą, 
jże w skład Komisji rewizyjnej w miejsce śp. 
| Ernesta Adama wszedł p. Franciszek Biesia- 
decki. 

W dyskusji, jaka się następnie wywiązała, 
wieeprezes Kucharski poruszył sprawę odznak 
dziennikarskich dla członków Towarzystwa 
oraz sprawę stosunku Tow. do Miedzynarodo- 
wego „Związku Prasy, a red Cepnik sprawę 
nagrody literackiej miasta Lwowa. W spra- 
wach powyższych zabierali głos prezes La- 
skownicki, red. Rolle i dr. Hartleb. 

Walne zgromadzenie zakończyło się wyra- 
żeniem przez aklamację prezesowi Laskownic- 
kiemu podziękowania za pracę i trudy dla do- 
bra i rozwoju Towarzystwa. 


BAEEGBREESA. 
Kraków, 10 czerwca. 


Polska staje do zawodów 
balonów kulistych w Pradze. 


Z Warszawy donoszą: 

Dnia 11 bm. odbędą się w Pradze czeskiej 
IV-te międzynarodowe zawody balonów wol- 
nych, zorganizowane przez Aero-Klub w Cze- 
chosłowacji. W zawodach tych wezmą udział 
najwybitniejsi piloci balonów kulistych wie- 
lu państw europejskich. 

Liga Obrony Powietrznej Państwa wysyła 
na te zawody dwa balony kuliste drugiej kate- 
gorji o pojemności 750 metrów sześciennych 
każdy. W porównaniu z balonami innych 
państw, biorących udział w zawodach. balo- 
ny polskie są znacznie mniejsze i nie obliczone 
na dalszy przelot. 

Wobec tego, że udział we wspomnianych 
zawodach mogą brać tylko członkowie Aero- 
Klubn, Polska stanie de zawodów poza konkur- 
sem, ponieważ nie posiada swego Aero Klubu. 

Z Polski wyjeżdżają na te zawody p Kracz- 


kiewicz na balonie „Lwów“ i p, Janusz Antoni 
na balonie „Warszawa”, 


4 


Polska po raz pierwszy staje do konkursu 
balonów polnych i poraz pierwszy zmierzy 
swoje siły w tym kierunku na terenie między- 
narodow ym. 


Nowa Rada nadzorcza „Ruchu*'. 


Z Warszawy telefonują nam. 

Wczoraj odbyło się ogólne zgromadzenie 
Tow. Akc. „Ruch“, posiadającego 246 księgarń 
kolejowych. W miejsce ustępujących człon- 
ków wybrano do Rady nadzorczej Antoniego 


Lewandowskiego z Warszawy, Romana Lejt-| 


gebera z Poznania, Mieczysława Dobiję z Kra- 
kowa i dra Mieczysława Ziemnowicza z Kra- 
kowa. 


O unieważn'enie wyborów 
warszawskich. 


Z Warszawy telefonują nam: 

Do ministerstwa spraw wewuętrznych wpły- 
nęły protesty komitetu wyhorczego listy Nr 7 
i komitelu wyborczego /isty Nr 10 przeciwko 
wyborom warszawskim. Obydwa protesty do- 
magają się unieważnienia wyborów. 


-- Wycieczka kolejarzy czesitich 
w Warszawie. À 


W piatek o godz 8 rano przybyła do War- 
szawy wycieczka urzędników koiejowych cze- 
chosłowackich. Wycieczka jest gościem spe 
cjalnego komitetu urzędników kolejowven pol- 
skich, przedstawicieli ministerstwa komunika- 
cji i towarzystwa polsko-czechosłowackiego. — 
W sobotę wieczorem wycieczka odjeżdża do 
Łotwy. 


Uczestnicy Miądzynar. kongresu 
medycyny wojskowej w Krynicy. 


Nasz korespondent krynicki donosi: 

Dziś dwoma pociągami o 7.15 i 7.40 rano 
przyjechali do Krynicy uczestnicy Międzyna- 
rodowego kongresu medycyny wniskowej. Na 
dworcu powitał gości gorącem przemówieniem 
dyrektor Zakładu krynickiezo inż. Nawotarski. 
Odpowiedział mu gen. armji hiszpańskiej, 
dr. Van Berg Hen. 

Goście zostają w Krynicy dwa dni. Dziś 
wieczorem odbędzie się na ich cześć raut 
Z Krynicy uczestnicy kongresu rozjeżdżają 
się już do swoich krajów. 


Na studia w Londynie. 


Oddział krakowski polskiego Stowarzysze- 
nia kobiet z wyższem wykształceniem komu- 
nikuje: r 

Angielskie stowarzyszenie kobiet z wyż 
szem wykształceniem oliarowuje na rok aka- 
demicki 192728 dwa stypendja dla członków 
międzynarodowej Federacji kobiet z wyższ. 
wykszt., pragnących pracować naukowo w 
Londynie. Stypendja wynoszą po 50 funtów 
szterlingów (ok. 2.500 zl.) na rok akademicki 
(9 miesięcy). Podania z Polski należy kiero- 
wać na ręce p. H. Więckowskiej, Warszawa, 
ul. Klonowa 14, do dnia 15 b. m. 

Angielskie stowarzyszenie kobiet z wyż- 
szem wykszłt. organizuje kursą wakacyjne dla 
dziewcząt, studiujących w czasie od 2 do 15 
sierpnia 1927, Kurs obejmie konwersację an- 
gielską, zarys historji i literatury angielskiej. 
deklamacji i tańca narodowego i połączony 
będzie z wycieczkami w Londvnie i okolicy 
Uczestniczki zamieszkają w  bustorycznym 
Crosby Hall nad brzegiem Tamizy. Opłata za 
całość, oprócz jazd tramwajami i omnibusa- 
mi i prania, wynosi 10 funtów Zgłoszenia: 
Narden, Crosby Hall, Oheyne Walk, London 
ZMWÓACH 


ogo 


UROCZYSTA INSTALACJA ks. dra Šlepickiego, 
dotychczasowego prałata kustosza kapituły metro- 
politalnej, na prałata dziekana kapituły, odbyła 
się wczoraj o godz. 11 przed południem w katedrze 
wawelskiej. Instalacji dokonali dwaj najstarsi ka- 
nonicy: ks prałat Podwin i ks kan Nikiel 

ŚWIĘTO PUŁKOWE 1 P, SAP. KOLEJOWYCH. 
W dniach 18, 19 i 20 b. m. odbędzie się w Kra- 


kowie uroczystość święta 1 p. sap kolcjowych. we- | 


dle następującego programu: W sobotę 18 b. m. 
o godz. 9 rano w kościele garnizonowym św. Pio- 
tra i Pawła odprawione będzie nabożeństwo żało- 
bne za dusze poległych i zmarłych oficerów i sze- 
regowych 1 p, sap kol. O godz. 10.30 złożenie 
wieńców pod pomnikiem poległych, znajdującym 
się na podwórzu koszar Żólkiewskiego. poczem 
w kasynie pułkowem powitanie oficerów rezerwy 
O godz 4 po poł zawody techniczne na poligonie 
na Grzegórzkach. W drugim dniu t. j w niedzie- 
lẹ, o godz, 4 po południu zawody sportowe na gar- 
mizonowym  stadjonie (Male Błonia), W trzecim 
dniu, t. j. w poniedziałek, o godz 9.30 uroczysta 
msza św. polowa na podwórzu koszar S. Batorego 
(ul. Montelupich) W razie niepogody w kościele 
św. Piotra i Pawła, Po mszy św., defilada, następ- 
nie poświęcenie kasyna podoficerskiego, rozdanie 
nagród sportowych 1 t, d Q godz 8 wieczorem 
przedstawienie w „Domu Żołnierza” przy ul, Du- 
bicz, o godz. 10 wieczór towarzyski w salach ka- 
syna miłkowepo przy ul Montelunich 3. 

ZJAZD I WIEC EMERYTÓW. W needzielę 12 
b. m odbędzie się w Krakowie w sali Rady po- 
wiatowej przy ul. Pijarskiej 1, zjazd delegatów 
wszystkich stowarzyszeń emerytów  koleiowych 
Małopolski i Ślaska Cieszyńskiego. Począlek o g. 
14. Wybór prezydjum. oraz porządek dzienny 
ustalą delegaci na zebraniu. 

W tym samym dniu na godzinę 17 zwołuje 
Związek do sali kuchni miejskiej przy ul. Fran- 
ciszkańskiej l. 4, wiec emerytów państwowych 
i samorządowych wszelkich dykasłeryi z porząd 
kiem dziennym: referat o położeniu emerytów, 
wdów i sierót w obecnej dobie i widokach polep- 
szenia na przyszłość, nowelizacja, czy gruntowna 
zmiana dotychczasowej ustawy emerytalnej. Wstęp 
dozwolony jedynie za okazaniem emerytalnego 
dowodu osobistego. 

SKŁADKI Z POWODU KATASTROFY WYBU- 
CHU. teka pod ,„Gwiazdą” Konstantego Wisz- 
niewskiego (ul. Florjańska) złożyła do rąk woje- 
wody krakowskiego kwotę 150 zł, na akcję ratun- 


NOWA 


Z Gdyni donoszą: 

Onegdajszej nocy eksplodowała benzyna w 
motorowym przedziale dwuznasztuwego duń- 
skiego yachin „Inge“. i v 

Do pomocy prócz straży pożarnej wezwano | 


kową dla biednych rannych +- dzieci, w związku 
z wybuchem magazynu amunicji w Witkowicach 

Oddział Polskiego Czerwonego Krzyża w Łu 
kowie (województwo lubelskie) przesłał do rąk 
p. wojewody krakowskie 100 zł. na doraźną po- 
moc dla ofiar katastrofy wybuchu prochowni 
w Wrkowicach ik n 
) ZBIÓRKA NA OFIARY W WITKOWICACH. 
Zarząd Polskiego Czerwonego Krzyża okregu kra- 
kowskiego komunikuje, że prócz subwencji z wla 
snych funduszów, oraz przydziału bielizny, urzą 
dza w sobotę, t. j. 1l b. m., zbiórkę, z której cał- 
kowity dochód przeznacza na ofiary ostatniej ka- 
tastrofy. Zarząd P. C. K. zwraca się do publiczno- 
sci z gorącym apelem o składanie jak najliczniej. | 
szych afiar | 

KOSZTOWNA ROZMÓWKA. Niejaki Michał Fi- 
trzyk przyszedl wczorzj do resłauracji Reitscheida 
przy ul. Zwierzynieckiej i tutaj poznawszy jakąś 
kobietę. wszczął z nią przy stoliku rozmowę Gdy 
ja pożegnał, spostrzegł brak porifelu z kwotą 250 
zł. i 6 dolarami Pod zarzutem tej kradzieży policja 
areszłewafa Teafile Pobarowską. córe Koryntu 

ZAMACH SAMOBÓJCZY W dniu wczorajszym 
usiłował utopić się w Wiśle obok plaży wojskowej 
niejaki Różyński Antoni. mieszkający stale w Kra- 
kowie przy ul. Chodkiewicza 10. Organa policyj- 
ne wydobyty niedusziego samobójcę Powód zama- 
chu nieznany, 770 j i 

KRADZIEZE. Świderski Franciszek zamieszkały 
» Krakowie przy ul Garharskiej 13, zgłosił pod 
„Telegrafem", że 4 b. m w czasie jazdy pocia- 
giem na przestrzeni Trzebinia—Dziedzice skra- 
dziono mu portfel z kwote 20% zł. kwitem baga- 
żowwvm i rażnemi zaniskami. 

CYRK I KINO. Krakowski Związek kin wmiósl 
do prezydium miasta memoriał w Sprawie opłaf 
od kin i cyrków. W memoriale — jak nam Zwią- 
zek komunikuje — powiedziano między innemi* 

Od szeregu dni reklamuje się w gazetach, oraz 
przy pomocy transparentów płóciennych, rozwie- 
szonych wpoprzek ulic, a także przy pomocy rozle- 
pianta kolorowych plakatów na parkanach — za- 
graniczny cyrk Kludskyego. Z reklamy tej widzi- 
my. iż cyrk ien ma jakieś specjaląe przywileje. 
gdyż sposób reklamy, jaką cyrk uprawia, dla miej 
scowych przedsiebiorstw kinematograficznych jesł 


niedozwolony. W roku zeszłym wnieśliśmy poda- 
nie z prośbą, aby cyrki, jake przedsiębiorstwa obce, 
wywożące z Krakowa ogromne sumy pieniężne 
i jako przedsiębiorstwa.. przejezdne, które już 
i tak są mniej obciążone rozmailega rodzaju 
świadczeniami, przy opłacie podatku widowisko- 
wego były traktowane na równi z kina:ni. Dotych- 
czasowa bowiem praktvka szła w innym kierunku 
Kina, aczkolwiek są przedsiebiorstwami miejscowe- 


mi opłacającemi 8 różnych rodzajów podatków, 
(gminny, zarobkowy, dochodowy, maja:kowy, 
obrotowy, Kasa chorych. fundusz bezrobocia, 


ubezpieczenie od wypadków) i aczkolwiek slano 
wią stalą bardzo znaczną rubrykę dochodów gmin 
nigh — opłacają podatek wyższy, niż przyjezdne 
cyrki + ans i 

Wiadoma. iż lato jest dla kina sezonem mart- 
wym w którym największą sztuką iest możnnść 
zapłacenia personalu i cześci bieżących wydat 
ków, w miesiącach tych kina stale zadłużają się 
wobec dostawców i wypożyczalni Inne miasta 
jak np. magistrat miasta Wilna, z własnej inicja 
tywy na czas letni kinematografom obniża poda- 
tek W Krakowie o tem nie ma mowy. 

W dalszym ciągu memoriału właściciele kin 
proszą i domagają się. aby cyrki opłacałv takisam 
podatek. jaki blacą kina. t. j. 60 pras od wpłvwów 
brutto, lub też, aby kinom obniżono podatek do 
lej wysokości, jaką przyznano cyrkom. 


SZ LE 


ODCZYT B. PRFMIERA A. SKRZYŃSKIEGO 
O POLITYCE ZAGRANICZNEJ W POLSCE. Jak 
się dowiadujemv, dnia 16 b m w jednej ze sal 
Uniwersytelu Jagiellońskiego wygłosi b. premier 
i minister spraw zagranicznych, p Aleksander 
Skrzyński, odczyt o polityce zagranicznej Polski 
Odczyt ten. zarówno ze względu na osobę prele- 
genla. jak i temat. budzi ogółne zainteresowanie 

ZGROMADZENIE LIGI PARAFJI ŚW. SZCZE- 
PANA z odczytem dr Marji »Kstreicherównej: 
„O prześladowaniu katolików w Meksyku“, odbę- 
dzie się w dniu 12 b. m. o godz. po południu 
w gali Rady powiatowej (Pijarska 1). Goście mile 
wid7iani, 

ZERPANIE TOWARZYSTWA MIŁOSNIKÓW 
JEZYKA POLSKIEGO. połączone z odczytem dra 
Witolda Doroszewskiego z Warszawy, p. t „Roz- 
wój rzeczowników urobionveh od przymiotników 
z przyrostkiem ica“. odbędzie się w niedzielę 12 
b. m. o godz. 11 przed południem w sali wykła- 
dowej seminarjum polonistycznego Uniw. Jag., ul. 
Golebia 20 I p. 

WALNE ZGROMADZENIE DEIEGATÓW POL- 
SKIEGO CZERWONEGO KRZYŻA okręgu kra- 
kowskiego na zehraniu w dniu 2? maja uzunpełniło 
skład komitetu, który wyłomił z pośród siebie na- 
stępujący zarząd okręgowy: prezes komitetu: prof 
uniw. Dr. Golab Stanislaw, wiceprezesi i prezes 
zarządu: płk. Dr. Krysakowski Józef i prof. uniw. 
Dr. Łobaczewski Adam. sekretarz generalny: pul- 
kownikowa Krautwaldowa Zołja, skarhnik: Sie- 
ratwiński Stanisław czlonkowie: dyr. Dudekowa 
Marja, prezes Greger Józef. Dr. Kwiatkowski Bro. 
nisław. dvr. Okszański Franciszek 

ZWTĄZEK ZAWODOWY PRACOWNIKÓW UMY. 
SŁOWYCH (Sławkowska 6) urządza w niedziele 
11 b. m. wycieczkę do Czernej i okolicy Punkt 
zborny na dworcu zachodnim o godz. 7.30 rano 
Wycieczka dostępna dla członków Związku. ich ro- 
dzin. oraz wprowadzonych gości. 

WYCIECZKE DO JASKIŃ WIERZCHOWSKICH 
pod Ojcowern. największych w Małopolsce, urzą- 
dza w najbliszą niedzielę 12 b m. sekcja krajozn - 
turystyczna A. Z. S. w Krakowie. W programie: 


zwiedzenie jaskiń przy specjalnem oświetleniu. 
powrót doliną Bętkowską Koszta 2 zł. Wyjazd 
w niedzielę o godz. 7.55 rano z dworca zachodnie- 
go (zbiórka o godz. 7.30) przy kasach. Przewodnik 


REFORMA 


Wybuch benzyny na statku duńskim 


w porcie Gdyni. 


naszych marynarzy wojennych. Po godzinnej 
akcji pożar ugaszono Właściciel yachtu do- 
znał w czasie eksplozji poważnych poparzeń 
głowy. W czasie akcji ratunkowej poparzył 
się również jeden z majtków wojennych. 


ma czerwoną opaskę. Zgłoszenia przyjmuje do so 
boty włącznie sekretarjat A Z. S. (ul. Kościuszki 
12) od godz 7—8 wieczorem, a w dzień wycieczki 
przewodnik na dworcu. 

WYCIECZKA KOŁA KRATOZNAWCZEGO Y. M. 
C. A, DO BOLECHOWIC odbędzie się w niedzielę 
12 b. m, Dzięki ślicznym partiom jnry krakowskiej 
i bliskości koleji, wycieczka ta jest niezwykle mi- 
la i nie męcząca. Informacie w  sekretarjacie 
Y M. G. A, Krowoderska 8, od godz. 9—2, 

TEATR „DOMU. ŻOŁNIERZA  POŁSKIEGO" 
W KRAKOWIE. W sobotę 11 i w niedzielę 12 b, m 
o godz. 7.80 wieczorem operelka w 3 aktach .„Ma- 
jor ułanów" Juljana Krzewińskiego. 


Z Benczfun. 


PREZYDENT RZPLTEJ przyjał dziś w pnłudnie 
Nieżpiamieją Bartla, po południu zaś udaje się do 
Spaly. 

KS. PRYMAS HLOND W WARSZAWIE. Z War- 
szawy telefonują nam: Wczoraj przybył tu ks 
prymas lllond. Przyjazd jego pozostaje w związ- 
ku ze zbliżającym się terminem wyjazdu pro- 
nuncjusza apostolskiego Lauriego do Rzymu. 

REKTOREM UNIWERSYTETU WARSZAWSKIE- 
GO na rok 1927/8 został wybrany w dniu wczo- 
rajszym prot ks dr. Antoni Szlagowski. 

ODROCZENIE ĆWICZEŃ WOITSKOWYCH NIE- 
KWALIFIKOWANYCH NAUCZYCIELI. Na zasadzie 
rozkazu ministerstwa spraw wojsk. z dnia 15 mar- 
ca 1027 r.. niekwalifikowani nauczyciele publicz- 
nych szkół powszechnych. powołani na ćwicze- 
nia rezerwy w 1927 r., mogą uzyskać odrocze- 
nie ćwiczeń wojskowych, o ile sa słuchaczami kur- 
sów wakacyjnych, Ulgi le odnoszą się również do 
prelerentów kursów. nie dałvczą natomiasl szere- 
gowych, odbywających normalną powinność woj 
skową. Wspomniane ulgi udzielane będą indvwi- 
dualnie na skutek podań. wniesionych za pośred- 
niectwem inspektorów szkolnych do P. K. U., o ile 
chodzi o nauczycieli, szeregowych rezerwy, lub do 
dowódcy właściwej formacji ewidencyjnej (pulku). 
o ile chodzi o oficerów rezerwv Prelegenci kur- 
sów wakacyjnych wnoszą podania o odroczenie 
ćwiczeń za pośrednictwem kuratorjum. 

GEN. ZAGÓRSKI. który na czas pogrzebu swej 
matki zastal 'uwolniony z więzienia wojskowego. 
jak donoszą pisma warszawskie. ndwiezijny został 
z powrołem da Wilna do wiezienia antokolskieza 

BUDOWA MUZFUM NARODOWEGO W WAR- 
SZĄWIE. Dnia 15 b. m. odbędzie się w Warsza 


„wie poświęcenie kamienia węgielnego pod gmach 


Muzeum Narodowego Poświęcenia dokona ks kar- 
dynal Kakowski Koszt budowy gmachu który po- 
siadać bedzie 800 ubikacyj. wyniesie około 5 milj 
złotych Budowa trwać bedzie 2 do 2 lat 

109 MILJONÓW CEGŁY ZAMÓWIONO W PO- 
ZNAŃSKIEM NA ROCZBUNOWE WARSZAWY 
Komitet rozbudowv wystąpił do ministerstwa ko 
munikacji z wnioskiem udzielenia mu zniżek ko 
lejowych na cerle sprowadzaną z Poznańskiern. 
wobec coraz ostrzejszego braku regły na rynku 
warszawskim Komitet rozbudowy zamówił nara 
zie na potrzeby stolicy w cegielniach poznańskich 
100 mil cerły. 

BOHATERSKI HARCERZ KRAKOWSKI Jak do 
noszą z Torunia, z mostu dębniekiepo rzuriła się 
w nurty Wisly w zamiarze samobójczym młoda 
nieznana kobieta. Przebywający na nrzvstani woj 
skowej Eugeniusz Fik harcerz krakowski, rzucił 
się tonącej na ratunek. przepływając w ubraniu 
Wisłę Bohaterski harcerz wyciągnął niedoszłą sa- 
mnhóiezvnie na brzeg. 

POŻAR LASÓW W lasach państwowych w Bo 
iarach /powiał biłgorajski) wybuchł pożar, który 
zniszczył zagajnik na przestrzeni 5 ha. Poza drze- 
wami młodemi spaliło się około 300 drzew w wie 
ku ponad lat 30 Stratv wynoszą z górą 210 00 zł 
Pożar powstał prawdopodobnie wskutek pozosta- 
wienia nania przez nastu-hów í 

ZATONIECIĘ BERIINKI WE WISLE Berlinka. 
należąca do Tow Żeglugi „Llovd® w Bydgoszezv 
która wiozła pszenicę i owies z Gdańska do War- 
szawy. wyjechała we czwartek 2 b. m. o godz 
4 rano z portu w (Grudziądzu w dalszą podróż 
i uderzyła dnem na słupy (pale) dawniejszego mo- 
stu, ukryte pod powierzchnią wody Wskułek tego 
powstał w dnie berlinki większv otwór, którym 
woda właręnęła do wnętrza zalapiając beriinkę 
Zdażono ją przyciazgnąć do portu: tam jednak zu 
pelnie zatoneła Załoge berlinki uraławano. > 

PIORUN ZABIŁ STADO BYDŁA Z Bialegostoku 
donoszą: W jednej wsi pow białostockiego piorun 
zabił na pastwisku 8 krów i 17 owiec, Pastuch 
ocalał. 

WŁAMANIE WE LWOWIE. Onegda; w nocy 
niewyśledzeni sprawcy dostali się do piwnicy 
realności przy ul. f.erjonów we Lwowie i po wy- 
biciu otworu w powale. wtargnęli do sklepu bła- 
watnego braci Weinman, gdzie skradli materjały 
sukienne, wartości 10000 zł. Jako sprawców ujeto 
braci Józefa i Władysława Bnbelaków, jako silnie 
podejrzanych o dokonanie powyższego włamania. 

PLAC PREZYDENTA GARRJELA NARUTOWI- 
CZA WE LWOWIE. Na ostatniem posiedzeniu 
Rady m. kwowa uchwalono wśród oklasków, je- 
dnemu z placów lwowskich nadać nazwę $. p. pre- 
zydenta Gabriela Narutowicza. 

ABITURJENT GIMNAZJALNY — WŁAMYWA- 
CZEM. Mieszkańcy I dzielnicy we Lwowie często 
donosili policji, że grasują tam jacyś osobnicy 
w czapkach akademickich, dopuszczający się zu- 
chwałych kradzieży. Wczoraj włamali się oni do 
garażu przy ul. Zamoyskiego i skradli części 
składowe samochodów. Wpadli jednak w ręce poa- 
licji i okazało się, że tym, który nosił czapkę 
akademicką, jest Wiktor Koszuliński, bez zajęcia, 
rugim N., uczeń 8 kl gimn., syn handtarza wę- 
glem. ! 

KRWAWA ZEMSTA. Ze Stanisławowa donoszą: 
W Żabiu, w pow. kosowskim, wieśniak Hap- 
szuk podpalił dom wieśniaka Ryndraka, a gdy 
ten z żoną wybiegł z mieszkania, zastrzelił ich 
dwoma strzalami z rewolweru, poczem wbiegł do 


płonącej cuaty i siekierą zamordowai troje dzicci 
Ryndraków, oraz swoją siostrę, znajdującą się 
tam. Morderca zbiegł ku granicy czechosłowackiej. 
Powodem zbrodni miały bvć osobiste porachunki. 
- POÓSPIECH BIURUKRATYCZNY. Jak donosili- 
smy przed kilku dniami, na linji kolejowej Kalety- 
Podzamcze wykoleił się dnia 4 b. m. pociąg to- 
warowy, przyczem 36 wagonów zostało rozbitych. 
O wypadku tym poznańska dyrekcja kolejowa — 
jak stwterdza P. A T. — „pospieszyła” zawiado- 
mić swoim komunikatem „już“ dnia 9 b. m, t.j. 
w pięć dni po katastrofie. 3 
KATASTROFA SAMOCHODOWA. Z Katowic dn- 
nosza nam: Wczoraj o godz. 12.45 w południe na 
drodze w Obszarach (pow rybnicki) w pobliżu ko- 
palni „Emma“ samochód, jadący z Katowic przy 
wymijaniu furmanki uderzył o drzewo, przyczem 
rozbil się i wpadł do rowu głębokiego na 2 metry. 
Jeden z pasażerów, kupier Lachs z Katowic 
poniósł śmierć na miejscu. Drugi pasażer. Kurt 
iriinpeter, odniósł tak ciężkie rany 'że niema 
nadziei utrzymania go przy życiu. Szoter Wer- 
nik z Kostuchnej odniósł szereg lżejszych ran. 


MORDERSTWO W TARNOWIE, Straszna zbro- 
dnia wstrząsnęła Tarnowem w dniu wczorajszym. 
Oio niejaki Adam Pielras. 27-letni robotników cie- 
sielski z Tarnowa. pozbawił życia uderzeniem sie- 
kiery w tył głowy Józefa Łakomę. majstra ciesieł- 
skiego z Rzędzina, zajętego u inż Oksria przed- 
siębiorcy budowlanego. Uderzenie było tak silne, 
że złamało czaszkę i naruszylo mózg Łakoma 
zmarł w parę godzin Morderstwo popełnione zo- 
stało przy ul. Mala Strusina. Powodem zabójstwa 
była zemstą osobista za zwolnienie Pietrasa z pra- 
cy, jako malozdolnego robotnika Po dokonaniu 
krwawego czynu, Pietras oddał się dobrowolnie 
w ręce policji. 

(Kap) FREKWENCIA ŻYDÓW W SZCZAWNI- 
CY. Jak wynika ze statystyki, prowadzonej przez 
komisję zdrojową w Szczawnicy. wśród kuracju- 
szy, którzy obecnie przebywają w zdrojowisku, 
iest zaledwie kiłkanaście procent żydów. Jest to 
objaw nie notowany dotychczas w Szczawnicy, 
gdzie żydzi stanowią przeciętnie 70 proc, kura- 
cjuszy. EF R. 


Ze świad. 


ODZNACZENIE CZESKIE DLA POSŁA LASOC- 
KIEGO. Z Pragi donoszą: Mimster Benesz wręczył 
wczoraj nosłowi Rzpltej w Pradze, Lasockiemu, 
wielką wstęgę orderu Białego Lwa. ; 

ZGON TWÓRCY SOJUSZU ANGIELSKO- 
FRANCUSKIEGO. W zamku córki swej, lady 
Beauclerk zmarł nagle w 83 roku życia margrabia 
lord Henry of Lansdowne, długoletni wspólpraco- 
wnik i przyjaciel króla angielskiego Edwarda VII 
i twórca ścisłego porozumienia z Francją Lord 
Lansdowne. nazywamy ojcem .„FEntente cordiale“, 
zapisał się w historji jako wybitny mąż stanu, 
przdewszysłkiem dzieki doprowadzeniu do skutku 
zbliżenia z Francją. Stało się to w r. 1004, w któ- 
rym wraz z ówczesnym ministrem spraw zagr. 
Francji, Delcasse'm, dnia 8 kwietnia podpisal trak- 
tat. ustanawiający angielsko-francuskie „Entente 
cordiale“. Ą 

WIELKIE KATASTROFY LOTNICZE W NIE 
GZECH Z Berlina donoszą: W dniu przybvela 
Chamherlaina do Niennec zdarzyły się w Niem- 
czech dwie katastrofy lotnicze. Pod miejscownś"ią 
nadmorską Warnemünde padł samolot, prowadzony 
przez lotnika Hefta. Lotnik zabii nę towarzvsz 
ego został ciężko ranny — W Essen, z okazji 
lotów propagandowych, dokonvwanych przez lotni- 
ka Wagnera, samolot, z powodu uszkadzenia za- 
pału w motorze. spadł i zabił 12 letniego chłonca 
a 10 osób poranił. Pilot doznał wstrząsu nerwo- 
wego. 

UTONIĘCTE 16 DZIECI W NILU. Z Kairo dono- 
szą, że na Nilu statek najechał na łódź, w której 
znajdowało się wiele dzieci Łódź wywróciła się 
1 16 dzieci utonęło. 

POŻAR STAROŻYTNEGO KOŚCIOŁA. W kla- 
sztorze żeńskim w Monachium wvbu'hł wielki po- 
żar, który zniszczył górne piętra klasztoru, oraz 
słarożytny kościół św. Jakóba, zbudowany w roku 
1204. ł 


Z sali sądowej. 


s ZA SZPIEGOSTWO. 


Wileński sąd okręgowy wydał wyrok w 
sprawie działającej na terenie pow dziśnień- 
skiego organizacji szpiegowskiej Skazani zo- 
stali: Stanisław Siergun na 5 lat ciężkiego 
więzienia, Józef Konecki na 4 lata domu po- 
prawy, Piotr Słefusonek Antoni i 


Walaszko i 
Andrzej Zienkiewicz na 8 lata domu popraw- 
czego. Szenerek į Judasz Blondowie na 2 lata 
domu poprawy. Eliasz i Szloma Rahinowicze 
na 1 i pól roku domu poprawczego. Reszta o- 
skarżonych została uwolniona, ~ 


"0 RZEKOME NADUŻYCIA 
W BUDOWNICTWIE WOJSKOWEM. 


Okręgowy sąd wojskowy w Łodzi wydał wy- 
rok w sprawie rzekomych nadużyć w okręgo- 
wem szelostwie budownictwa w Łodzi Mocą 
wyroku oskarżeni pułk. Homolacs i kap. Sagan 
zostali uniewinnieni. a 


"PROCES PRASOWY O ZNIESŁAWIENIE 
| MIN. MIEDZIŃSKIEGO. 


| Warszawa, 10 czerwca (A) Na wokandzie 
18 wydziału karnego sądu okręgowego w War- 
szawie znajduje się na niątek wzbudzaijący 
zrozumiałe zainteresowanie proces przeciwko 
| inżynierowi Pauliemu. Oskarżony pociaznięty 
został do ndnowiedzialności za publiczne mie- 
sławienie osoby urzędowej z powodn pełnienia 
przez nią obowiązków służbowych. Sprawa do- 
tyczy głośnemm incydenin w czasie wiecn abo- 
nentów telefonicznych w cyrku. Na wiecu tym 
inż, Pauli, przemawiając publicznie, zarzmcil 
ministrowi Miedzińsikemnu, że część pieniedzy, 
uzyskanych z podwvżki taryfy telefaniz”nej, 
płynie na jego ręce na cele agitacyjno- 
wyborcze stronnictwa „Wyzwolenia“. 

Broni inż. Pauliego adwokat Niedzielski, 
Rozprawie przewodniczy sędzia Grzybowski. 
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Bunia 10 czerwca *$$ 


Z TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO. Dziś 
na przedstawieniu popułarnem po raz 10-ty 
„Maleństwo“. Jutro premjera „Lato, Tadeusza 
Rittnera. Ło 2 

FORANEK MUZYCZNY W TEATHŻL „BA- 
GATELA* odbędzie się dnia 12 czerwca o g. 
ql-tej przedpołudniem. W programie „Carna- 
val" Roberta Schumanna wykonany jako poe- 
mał taneczny. Fanłastyczne postacie karna- 
wału w stylowych kostjumach epoki. Wyko- 
nawcy scen tanecznych: Marja Meyerówna, 
Wanda Studencka, Marja Żulińska i uczenice 
szkoły rytmicznej Inst. muz. Tańce pod kie- 
runkiem p. Rudnerowej. Przy fortepianie p. 
Stanisława Abłamowicz-Meverowa. Prelekcje 
w formie komentarza do karnawału wygłosi 
prof. Dr. Józef Reiss. A 

Sprzedaż biletów codziennie przy kasie tea- 
tru „Bagatela“ od godz. Ď-tej do V-tej wic- 
czór. 

JŚ | => "Z 
REPERTUARY: 


TEATR IM. SŁOWACKIEGO: 


Piątek: „Maleństwo“ (popułarne). 
Sobota: „Lato“ (premjera). » 
Niedz. popoł. „Rewolucja w Porto Banos", 
wiecz. „Lalo“, 
e 


„PROMIEŃ” Podwale 6 


Harold m peria 


Co dzisiaj grają w kinach ? 


Bagatela: „Ognia“ (Dolly Davis). 

Rowości: "Diablica” i „Jedna noc” (Rudolf Va- 
lentino Mac Murray i M Warren), 

Promień: „Harold ma pecha“ i „Strach ma 
wielkie oczy”. M 

Reduta: „Lord maharadża-apasz" i kom. „Pa- 
jaer, “ 

tuka: „Przygody lorda Cliftona". = 
ssak km klamstw" (Pola Negrij i „Dia. 


belek". 
Warszawa: „Prawo pieści" (Pete Marrison). 


S MA A "AA 


Z Radio. 


Program siacgj radie tomicznych: 


ma piątek dnia 10 czerrrca 19327 r. 

Kraków (422) Godz. 18.05—17.30: Program dla dzieci; 
godz. IB—18.40: Transmisja z Warszawy; godz. 18-16— 
39: Prezrwa, ewentualnie komunikaty; godz, 1815-55: 
Odczyt p. t. „Etyka Kałlątnja", wygl. dr. BS, Harasa 
sek, doc, U. J.; godz. 19.30—19.55: Olpzyt p. t. TAR 
turecztacje poriyckie”, węcł Peiper redaktor. 
godt D-0: Fiozmaitosed: godz. 20.30: Wieczór ku 
czci J. Słowackiego. Wykonawcy: Chór męski pod 
dyr. prof. Waliek Walewskiego, p. M. Rozmiary now- 
ski. p. Z. Knezmierczykówna (śpiew), prof Waltek 
Walewski (akomp). pp. Kijowska, Bodnieka. Mia 
nowska i Woźniakówna (śpiew). dyr. dr. Z. Nowaków 
skl | mrtyśc! teatru im. J. Słowackiego; godz. 74: 
komunikat meteorologiczny. 

Warszawa (111) Gadz. 12: RKomnntkat lotniczo me 
teorolugiczne: godz. 15: Komunikat guspodaTczy i lo 
triczo meteorologiczny: godz. 16.30—16.45: Komunikat 
harcerski; godz. 16.15—17 H: Odezyt p. t. „Widowiska 
kpurtowe na wodzie, z działu „Sport t wychowanie 
fizyczne" — wygl. p. Tudensz Malthe; godz. 17.1U— 
17.85: Program dla dzieci. Audycja zbiorowa „Wie 
slaw“ Brodzińskiego w ukl. p. Haliny Czerntiawskiaj; 
godz. 18: Koncert popołudniowy. Wykonawcy: Wia 
dysław Burkath (fort), Bolesław Ginsbure (winlon 
czela) | prof. Ludwik Urstein (akcmp): godz. 18,85— 
1850: Radrrogram 4 komnnikaty: gonz? 18,50 19.06: 
Komanikatr „P. A, T.': eodz. 10 (0-19 95: Rramnlto 
fols podr. 1995—193m Odozeł M + „Swłowniotwa W 
czannch Jnetellańskich" wyzł peot Mościcki: 
godz. 1950-30: Komanit:t rolniczy: godz 20.09: 
Koncert wieczorny. — _ Wykonawey: Olga Oigina 
(śpiew), prof Stanisław Frydberę (8r rzypce) 1 prof 
Ludwik Urstein (nkomn): godz. 22: Komnmikat letni 
czo meteorologiczny, eygna! czaśu, komunikaty st 
A. T.*, 

Poznań (270) Godz. 14: Komnnikat glełdowy: godz 
17.15—18.45: Koncert arli anerowych | pieśni, wyko: 
nawcy: p. Zofja Fedvezkowska (sepr.), p. Aleksander 
Karpacki (baryton) przy fortepianie p. prof. E., Łu 
kaniewicz. W programie arie włoskie, dune oraz pie 
gri: godz 1845—10: NaTldprn=ram — Wgl Cz. Ka 
den, art, Teatru Nowego: godz. 19—19,%5; Pogadanka 
na temat „Co każdy powinien wiedzieć o nasze! nr- 
cheologii", wrel. Aleksandra Karpińska: godz. 19.25— 
14.40: Komunikaty rolniczo gospodarcze: zudz. 19.40— 
w; Pozadanka z radjotechniki, wyziosł B. Lipiński: 
rodz. 20—20.: Odczyt p. t. „Zestosowanie lotnietwa 
cywiinega", wyetosi major pilot Pniawski; godz, 20.30 
Transminja z Warszawy, 


Berlin (4839 1 566) Godz. 17.30: Muzyka Schuhesta: 
godz. 30.30: Koncert symf.: godz. 22.30: Walce, 

Monachjum (585.7) Modz. 16: Koncert: godz. 19.35: 
Muzyka nuwielkka; godz. 21: Wieczór wieueński. 

Stuttgart (379.7) Godz. 16.15: Koncert; godz. 20: Hu 
moreski 


Wiedeń (517.2) Gadz. 16.15: Koncert; godz. 19.90: 
Koncert chóru męskiego. 
Praga (318.9) Godz. 17: Koncert: godz 20.10: Kon- 


cort solistów: godz. 20.45: Becyta:ej; godz. Zl: Kon 
cert; godz. 22.20: Transmisja koncerto z restauracji. 


Brno (441.2) Godz. 19: Koncert; godz. 21: Muzyka 

do tańca. 
na sobote 11 czerwca 1927 r. 

Kraków (422) Godz. 17.15—18,40: Transmiaja z War- 
Szuwy; godz. 15.40—19: Przorwa, ewentualnie komun} 
kanty: godz. 19—15.25: Ouezst p. t. „Pochodzenie pol 
bktego jezyka diterackiego cz. i“ wygł dr. K. 
Nitsch, prof, U. J.: godz. 19.50—1955: Odczyt p. t. 
„Przegląd polityki zagranicznej w ostatnim tyA' 
dniu“, wygł A. lternta, wicesekr., U. Jip godz 
20—%.15: Transmisja z Warszawy. 

Warszawa (1111) Gudz 12: Komunikat lotniczo me 
teorologiczny: godz. 15: Komunikat gospodarczy 1 lo 
tniczo meteoroiowiczny; godz. 16.30—17: Odezyt p. ti. 
Nicaragua", wygl. mec. Leon Berenson; godz. 17— 
as: Nadprogram i komunikaty: godz A715: Kon 
cert popołndniowg. Wykonawcy: Orkiestra P. R. 
pod dyr. Jauo ł)worakowskiegu, oraz Adu Horska 
(śpiew), Jan Hill (skrz.) i proi. Ludwik Urstein 
fnkomp.)i godz. 18.10—19: Kozmaitości. godz. 13—19.15: 
Komunikaty „P. A. T“; godz. 19.18—19,40: „Radjo 
kronika", wygł. dr. M. Stępowski; godz. 19.40—-20.05: 


-r e 


Odczyt p. 1. „Ohraz produkcji *otnej w Polsce", z 
działa „Rolnictwo“, wygł p. Sturm de Strem; godz. 
30.08—20.3%: Komunikat roluiczy; godz. 24.15: Trans 
misja z kall Rady Miejskiej: Uroczysta Akademja 
ku czci kw. Franciszka z Assyżn; godz 2: Komnni 
kat lotniezo meteorologiczny, sygnal czasn, uadpro 
gram, kamnnikaty „P. A. T"; godz. 2330—23.80: 
fransinisja muzyki tunecznuej z rest „Rydz”. 
Poznań (270) Godz. 14: Komunikat giełdowy; godz. 
17.13—1845: Koncert orkiestry „Rallo Pozn.“ pod 
dyr. kupelm. p. B. Tyllji z udzialem Gertrudy Ko 
natkownkiej (fortepian): zadz. 18.45--03: Nadyrogrum 
wygł. p, Fr. Ryll. art. Teatru Polskiego; godz. 19— 
19.25: Odczyt p. t. Odział Polski w Unit Międzyparla 
uientarne, wygł. prof. B. Dembiński. godz. 19.235 —19.46 
Komunikaty gospodarcze: godz. 19.10-200%: Odczyt — 
wygl dr. A. Wojtkowski: godz. 2005-0020: Gnwęda 
harcerska; godz. 2020—23.15: Kon ert wieczorny mu 
zyki lekkiej | piosenek. Wykonuwey*: Kajetan Kop 
czyński (baryton). Zygmunt Kolezgński (tenor. W 


Przytyłówna (sopran) 1 Coustantin V'adescu (eymiha 


— p - 


ły): godz. 22.00: Komunikat sportowy: godz. 22,30—24: 

Pransmisja muzyki tanecznej 2 Polais Royal”. 

Beriln (483.9 1 566) Godz, 17: Pieśvi wesoła: godz 
17.30: Koncert ork. kam.; godz. 20.50: „Zwel zlneckii 
che Tage“ — farsa Fr. Schaenthaua | U. Kadeilbar 
ga; godz. 22.40: Muzyka taneczna 

Frankfurt (4288) Godz. 16.0: Koncert: godz. 20: 
Koncert symfoniczny — następni: jazzband. 

Langenberg (463,6) Godz, 1.30: Pieśni; godz. 20: 
Muzyka kameralna; godz. 21.15: Humor: godz. 23: 
Muzyka do tuńca, 

Monachium (5%5.7) Godz. 16.30: Mnzyka ickka: godz 
19: Koncert tercetn; godz. 31: Mnzyka wojskowa: 
godz. 22.45: Koncert. F 

Praga (315.9) Godz. 17; Koucert. godz. 19.30: Trans 
młsia z Brna. 

Wiedeń (517.2) Godz. 16: Koncert: godz 19: Koncert 
tercetn: godz. 21: Koncert mandolinistow, następnie 
muzyka do tańca. 

Mrnn (441.2) (rodz. 19: Koncert: godz 19.30: Dramat; 
godz. 21.44: Koucert, 2 


Bział gospodarczy 


Racjonaina parcelacja. 


Ministerstwo reform rolnych rozesłalo do 
okręgowych urzędów ziemskich  okólnik 
w sprawie udzielania upoważnień do parce- 
lacji i przeciwdziałania w przeprowadzaniu 
jej przez osoby do lego niepowołane, a traktu- 
jące parcelację wyłącznie jako proceder han- 
dlowy, a nie jako zagadnienie pierwszorzędnej 
wagi państwowej. 

Okólnik podkreśla, że konieczna jest prze- 
dewszystkiem skoordynowanie akcji parcela- 
cyjnej ze zcaleniem gruntów wsi, uzupełniają- 
cych przy parcelacji karłowate gospodarstwa. 
Parcelację ześrodkować należy w ręku nielicz- 
nych, a mocnych finansowo i organizacyjnie 
oraz zasobnych w siły fachowe unstytucyj, 
upoważnionych przez M. R. Z., reprezetują- 


cych bądź podaż ziemi na parcelację (organi- | 


zacje ziemiańskie), bądź też pobyt na te ziemie 
(organizacje osadnicze). 

Upoważnienie więc osobom fizycznym nale- 
ży wydawać nader oględnie. Przedewszyst- 
kiem winny być one udzielane kandydatom, 
którzy, prócz niewątplwych walorów moral- 
nych i wykształcenia fachowego-rolniczego, 
prawnego lub technicznego, mogą nadło wyka- 
zać się praktyką w zakresie prac, związanych 
z przebudową ustroju rolnego. 

Ubiegający się o upoważnienie muszą skła- 
dać odpowiednie zabezpieczenie. Równocześnie 
okr. urzędy ziemskie mają się z całą stanow- 
czością przeciwstawić działalności parcelacyj- 
nej biur i osób, nie posiadających upoważnie- 
nia urzędów ziemskich, a omijających przepi- 
sy przez posługiwanie się podpisem właścicie- 
la, rzekomo wykonywującego patcelację oso- 
biście. I 

W ten sposób ustanie nieracjonalna parcs- 
lacja, tak szkodliwa dla państwa. 


Eksport polski do Danji, $zwajcarji 
i Grecji. 


Izba przemysłowo-handlowa w Poznaniu ko- 
munikuje, że na mócy dekretu duńskiego mi- 
nisterstwa rolnictwa z dnia 16 grudnia 1926 r., 
import ziemniaków do Danji dozwolony jest 
jedynie po uzyskaniu świadectwa z duńskiego 
urzędu kontroli roślinnych chorób zakaźnych, 
że dany transport wolny jest od wszelkiej za- 
razy. To samo zaświadczenie dotyczy rów- 
nież importu ziemniaków do Szwajcarji. Opłata 
celna przy wwozie do Szwajcarji wynosi fr. 
saw. 1 od 100 klg. w okresie od dnia 1 lutego 
do dnia 30 kwietnia dla ziemniaków przezna- 
czonych do sadzenia, 

W Szwajcarii słabo jest rozwinięty przemysł 
ceramiczny, w szczególności wyrobów ognio- 
trwałych, jak i wszelkich wyrobów garncar- 
skich, Wszelkie cegły, dachówki, kafle i t. p. 
artykuły mogą znaleźć w Szwajcarji bardzo 
poważny rynek zbytu. 

Znaczne zapotrzebowanie na wszelkiego ro- 
dzaju urządzenia, maszyny i narzędzia dla 
przedsiębiorstw branży ceramicznej istnieja 
również w Grecji. W Grecji również poważny 
zbyt znaleźć mogą wszelkiego rodzaju papiery, 
textury, jak również i wyroby. Zaznaczyć na- 
eży, że ostatnio wydany został dekret: rządu 
greckiego, na mocy którego cały szereg tych 
artykulów dopuszczałny jest do Grecji bez cła. 
Nieliczne formalności załatwia importer. 


Znaczny wzrost oszczędności 
w 


Ogólna suma oszczędności powierzonych 
P. K. 0., dosięgła na dzień 8t maja r. b. cyfry 


——0$0—— spey w« 


Kronika ekonomiczna. 


BILANS BANKU POLSKIEGO. Bilans Ban- 
ku Polskiego za 3-ą dekadę maja rb. wyka- 
zuje wzrost zapasów kruszców o 383 tys, Zł. 
Zapas walut i dewiz powiększył się netło a 
2.7 mili. Portfel weksłowy powiększył się o 
8.1 milj. Papiery procentowe, skupione i zdy- 
skontowane, wzrosły o 4.9 milj. Zobowiąza- 
nia w walutach- zagranicznych zmniejszviy 
się o 2.6 milj. zł. Salda na rachunkach żyro- 
wych i innych zobowiązaniach zmniejszyły 
się o 25.4. milj. zł. Obieg biletów bankowych 
wzrósł o 47.6 milj. zł. Inne pozycje bez więk- 
szych zmian. , 

KURSY POŻYCZEK AMERYKAŃSKICH CŁA 
POLSKI. W tygodniu od 30 maja do 4 czerw- 
ca b. r. kursy pożyczek amerykańskich dla 
Polski kształlowaly się następująco: (Pierw- 
szą cyfra kurs najwyższy, druga najniższy, 
trzecia ultimo, czwarta obroty) 8% pożyczka 
Dillona 1925 r. 987/s — 98'4 — 097«—327,000. 
tydzień poprzedni 99% — 97h — 98% — 


blisko 37 miljonów złotych, wówczas. gdy 
na'dzień 31 grudnia r. b. przewidywano w bi- 
lansie za rok bieżący tylko 85 miljonów zło- 
tych, i to pomimo, iż znajduje się już w całej 
pełni okres letni, połączony z sezonowym od- 
pływem części oszczędności na cele wypoczyn- 
kowa-kuracyjne. Nowych kont oszczędnościo- 
wych wszystkich typów przybyło w P. K. 0. 
w ciągu maja r. b. 5.814, gdy w ciągu kwiet- 
nia r. b. 3.657. Fakty powyższe świadczą, iż 
odbywający się od szeregu miesięcy powrót do 
zdrowia życia gospodarczego kraju przybrał 
w maju r. b. tetnpo niezwykle szybkie. 

Gdy wzrost liczby osób składających swe 
oszczędności w P. K. O. w złotych obiegowych 
od czerwca r. ub. posuwa się stale z miesiąca 
na miesiąc w tempie coraz to szybszam (w cią- 
gu samego maja r. b. przybyło 5.107 nowych 
kont tego typu, gdy w ciągu kwietnia r. b. 
tylko 2.955), jednocześnie wzrost liczby kont 
waloryzowanych niezmiennie z miesiąca na 
miesiąc zmniejsza się. Waloryzowanych kont 
przybyło: w styczniu r. b, 28, w lutym m. b. 
19, w mercu r. b. 12, w kwietniu r. b. 8, 
w maju zaś r. b. już tyłko 6. Uderzająco wy- 
mową cyfr zesławienie tych dwu objawów 
świadczy dobitnie o wzmagającem się slale 
z dniem każdym zaufaniu społeczeństwa do 
stabilizacji zoltego i stosunków gospodarczych. 


Udział Polski w międzynared. 
Targach w Salonikach. 


Polska ekspanzja gospodarcza w Warszawie 
w porozumieniu z ministerstwem spraw zagra- 
nicznych i ministerstwem przemysłu i handiu 
(państwowy instytut eksportowy), oraz przy 
czynnej współpracy dyrekcji - Międzynarodo- 
wych Targów w Poznaniu i grocekc-polskiej 
lzby handlowej w Atenach, 
zorganizowania  ofiejalnego udziału Polski 
w tegorocznych jesiennych Międzynarodowych 
Targach w Salonikach (Grecja), które się od- 
będą na początku września 1927 r. Ze zgło- 
szonych do udziału w targach w Salonikach 
firm został” przyjęte dotychczas tylko 25, dla 
których okazały się faktyczne możliwości zby- 
tu na rynku greckim, względnie na rynkach 
Bliskiego Wschodu. 

Ze względn na poparcie materjalne ze stro- 
ny rządu polskiego, oraz grecko-polskiej Izby 
handlowej w Alenach, koszta udziału w po- 
wyższych targach wynoszą jedynie 50 zł. za 
metr kwadratowy, przyczem koszta dekoracji, 
propagandy, transportu (od siedziby fabryki 
polskiej, biorącej udział w powyższych tar- 
gach aż do Salonik, w razie niesprzedania eks- 
ponatu i w drodze powrolnej ze Salonik do sie- 
dziby fabryki w Polsce), oraz dostarczenia na 
stcisko poszczególnych wysławiających firm 
fachowego urzędnika, o ile wysławiająca fir- 
ma nie posiada jescze przedstawiciela w Gre- 
cji dla przyjmowania zamówień etc,, — są już 
włączone w powyższe 50 zł. za jeden metr 
kwadralowy. z , 

Za wzgledu na to, iż znnezna ilość fabryk 
polskich już zgłosiła definitywnie swój udział 
w powyższych targach, przystępuje się w naj- 
bliższym czasie do hudowy polskiego pawilo- 
nu, wobec czego zainieresowane firmy proszo- 
ne są o możliwie najszybsze zgłaszanie swego 
udziału do miejskiero Urzędu Targów Poznań- 
skich na ręce dyrektora greeko-polskiej Izby 
handlowej w Atenach, Ślizińskiego, z przesla- 
niem odpisu zgłoszenia do minisłerstwa spraw 
zagranicznych w Warszawie, 
sowy. 


wydział pra- 


106.000. 6% pożyczka dolarowa 1920 r. 23'1— 
821 — 83 — 43.000. tydzień poprzedni 83'e— 
8235 — 83 — 54.000. 

ZNIŻKA EKSPORTU POLSKIEGO PRZEZ 
GDAŃSK. W ostatniej dekadzie zaznaczyła sie 
poważna zniżka eksportu polskiego przez 
Gdańsk, dochodząca do 307%. Równocześnie 
import wzrósl n 150% w etnsunku do poprze- 
dniej dekady. Sytuację tę spowodowało niedo- 


stateczne pokrycie zapotrzebowania na wa-i 


tony kolejowe, zwłaszcza w dziedzinie towa- 
rów masowych, głównie węgla. Z drugiej je- 
dnak strony oznacza- to wzrost zainteresowa- 
nia sie zagranicw rynkiem polskim). l 

DOCHODOWOŚĆ NASZYCH KOLEI. Ozôl- 
na suma wydatków kolei państwowych lącz- 
nie z zarządem centralnym ministerstwa wy- 
niosia w r. 1926-ym = 1000.6 mił. zł., wów- 
czas, gdy dochody wyniosły 1118.%, t. j. nad- 
wyYżka dochodów nad wydatkumi sianowi 
118.1 milj. zł. Poslęp osiągnięty przez nasze 
koleje w r. 1826-ym stje się jeszcze bardziej 
widoczny. jeśli przypomnimy, że w r. 192b 
wydatki wynosiły 975.3 milj, 


przyżlępuje -do | 


a dvehody. 


905.0. t. j. mieliśmy deficyt wówczas w kwo- 
cie 70.3 mili. zł. ; 

Pomyślne wyniki naszej gospodarki kolejo- 
wej 1926. r. zależą w znacznym stopniu ot 
poprawy ogólnej sytuacji Polski — na skutek 
czego koleje w r. 1926-ym przewiozły większą 
ilość ładunków, niż w r. 1925-ym. 

PRZEJĘGIE DÓBR  KROTOSZYŃSKICH 
PRZEZ PAŃSTWO. W oslatnim numerze „Mo- 
nitora" z dnia 7 b. m. ogłoszona jest uchwala 
komitetu bkwidacyjnego «w Poznaniu o prze- 
Jęcia. na własność państwa i przekazania skar- 
bowi państwa w posiadanie dóbr krotoszyn- 
skich na mocy ustawy z dnia 15 lipca 1920 r. 
o: likwidacji majątków prywatnych. W wy- 
okuaniu tej ustawy przyjęte zostają dobra po- 
łożone .w powiatach krotoszyńskim i odola- 
nowskum. Wysokość szacunku ustalono na au- 
mę 17,144.565 złolych. Uchwała komitetu h- 
kwidacyjnego zawiera w dalszym ciągu szcze- 
gólowe wykazy potrąceń i sum szacunkowych 
oraz przejętych ciężarów i wyznacza termin 
miesięczny od chwili oddania objektów skarbo- 
wi.państwa w. którym dotychczasowy wluści- 
čiel wraz z wspólmieszkańcami winien dobra 
pod rygorem eksmisii opuścić. 

BIURO EOLEJOWO - REZLAMACYJNĘ 
KERTOWICACH. Izba handlowa w Katowicach 
otwiera biuro dla spraw kolejowo-reklamacvi- 
nych. Zakres biura obejmuje badanie listów 
przewozowych co do obliczenia przewoźnego, 
postojowego i przekroczenia terminu dosławy 
przesyłek kolejowych oraz wdrażanie rekla- 
macji o zwrot niesłusznie pobranych należy- 
tości przewozowych. Pełnomocnictwa wysta- 
wione przez interesowanych na -biuro rekla- 
macyjne lzby handlowej, wolne są od obo- 
wiązku uwierzytelniania podpisu osoby vpra- 
wnianej do reklamacji. 7 kä 

SYTUAGIA W PRZEMYŚLE WĘGLOWYM 
GÓRNOŚLĄSKIM w miesiącu maju 1927 nie 
| wykazuje poważniejszych zmian. Prowizory- 
czne obliczenia wykazują, że wydobyto węgla 
1805 tys. ton. zbyto zaś 1920 tys. ton. Eks- 
port wynosi 190 tys. ton więcej w stosunku 
do kwietria rb. A a 

REZROBOCIE NA ŚLĄSKU ZMNIEJSZA 
SIĄ. W porównaniu z osłatnim okresem spra- 
wczdawezym nastąpiło w czasie od 25 maja do 
1 b. m. zmniejszenie się liczby bezrobotnych 
o "ej osób i wynosi obecnie egółem 52.989 
osb, i 

DOSTAWA SZMELCU DO HUT ŻELA- 
ZNZCH. Huty polskie dążą do zupełnego unie- 
zależnienia się od importu szmelcu, ponieważ 
z jednej strony wygasa już 15 czerwca umowa 
z Niemcami, na mocy której obowiązani byli 
do dostawy Polsce starego żelaza, z drugiej zaś 
strony chcą przez wstrzymanie się od zaku- 
pów zmusić zagranicznych dostawców do ob- 
niżenia cen, które w ostatnich zwłaszcza cza- 
sach osiągnęły zbyt wysoki poziom Dotych- 
czas sprowadzamy najwięcej szmelcu z Nie 
miec, następnie z Francji oraz Ameryki, — 
Szmele zagraniczny kałkuluje sie średnio 74 
szyl. angielskie za 1 tonnę, franco stacja po- 
graniczna. Zapasy nagromadzone w hutach 
wystarczą narazie na 3-—%4 miesiące, Dlatego 
też huty starają się zapewnić sobie przynaj- 
mniej na pewien czas dostawę szmelcu kra- 
jowego, którego klasyfikacja została od nie- 
dawna zupełnie dobrze uporządkowana i po- 
dzielona pod względem wielkości i czystości 
na 4 gatunki. W kwiełniu br. sprowadzono z 
zagranicy szmeleu 68.547 lon  warłości 
4.013.000 zł. w złocie, od 1 stycznia do 1 maja 
zaś 162.507 ton wartości 9,528.000 zł. w zło- 
cie, | 

NIEMIECKI PRZEMYSŁ METALURGICZNY. 
Syluacja tego przemysłu w maju wykazuje 
lekką poprawę. Całkowita zdolność produk- 
cyjna nie jest jeszcze osiągnięta. Zagadnieme 
płac i wynikające natem polu nieporozumie- 
nia między pracodawcami i robotnikami zja- 
wiło się znowu na porządku dziennym. Na 
rynku wewnętrznym zauważa się jednak 
zwiększenie zapotrzebowania w związku z 
oczekiwanem podniesieniem się ceny produk- 
cji metalowej. Zbyt zagranicę jesl w dalszym 
ciągu niezadawalaljacy, Pogorszenie się wy- 
wozu do Czechosłowacji i do Remunji w związ- 
ku z podniesieniem taryf przewozowych w 
tych państwach wpłynęło na skurczenie się 
eksportu do tych krajów. 

CIEŻKIE POŁOŻENIE CUKROWNICTWA 
|CZECHOSŁOWACKIEGO. „Narodni Listy" ko- 
mentując niepowodzenie negocjacji w sprawie 
wznowienia kartelu cukrowego, uważają, 13 
przemysł cukrowy czechosłowacki znalaz! sie 
w ciężkiej sytuacji wobec solidarności kowku- 
reneji pańsuw sąsiednich. „Narodni Listy” 
twierdzą, iż produkcja cukrowa czechosłowac- 
ka jest przeważnie oparta na eksnorcić, Szcze- 
góiniej yroźną konkurentką dla cukrowni eze- 
cheasłowackich jest Rzesza Niemiecka, gdzie 
rząd wykazuje dużą pomoc dla tego przemy- 
słu. Wszysłko to zdaniem Nar. List. winn» 
zmisić przemysłowców czechosłowackich da 
unikania dalszego osłabienia swólej nozweji. 

BANERUCEWO WIELKIEJ FIRMY LITEW- 
i SKRI. Jedna z największych firm manufak- 
turowych litewskich, mianowicie pierwsze Zie- 
dnoczone Litewskie Towarzystwo Towarów 
Manufakturowych wstrzymało w ostatnich 
dniach wyplaty. Pasywa wynoszą kilka milin- 
nów litów. Poszkodowanemi są firmy niemie:- 
kie, angiplzkie, francuskie i nnlskie 

UJEDNOSTAJNIENIE STATYSTYKI ŹE- 
GLUGI RZECZNEJ. Miedzynarodowa komisja 
reńska zwróciła się do Ligi Narodów, aby ia 
zajęła się sprawą ujednostajnienia statystyki 
żeglugi na wodach śródlądowych Na skutek 
tej inicjatywy Liga Narodów zwołała Komitet 
ekspertów, do klórego zostali zaproszeni przed- 
stawiciele 6 państw. między innemi przed- 
stawiciele Polski, w osobie naczelnika wy- 


6 


działu finansowego Głównego Urzędu Staty- 
stycznego p. Piekarkiewicza. 

Obrady Kom. ekspertów nie „zostały całko- 
wicie zakończone, dalszy ich ciąg przewiduje 
się na jesieni br. Mimo to ustalono w pierw- 
szem czytaniu cały szereg zasad. Komitet 
stwierdził, że najważniejsze znaczenie ma sla- 
tystvka obrotu towarów, następnie statystyka 
ruchu statków. przywozu pasażerów ild. 

Podstawę statystyki ruchu towarów powin- 
ny stanowić obowiązkowe deklaracje przy wy-! 
ładowaniu towarów. Przekroczenie granicy 
winno być uważane, jako fikcyjne wyładowa- 
nie i również rejestrowane. 

"Drugą doniosłą uchwałą było ustalanie kla- 
sylikacji towarów, która ma być przyjęła 
przez wszystkie państwa. Delegatowi Polski u- 
dało się skłonić Komitet do przyjęcia klasyfi- 
kscji, opracowanej przez Polski Główny Urząd 
Statystyczny. W klasyfikacji tej wzięto za pod- 
sławę moment przynależności towarów do łe) 
luh innej gałęzi wytwórczości: np. rolnictwo, 
górnictwo, tkactwo itp. 


PoE CEEA 
Międzynarodowy raid automobilowy. 


Etap: Katowice - Zakopane. 


Zakopane, 9 czerwca (75) Piąty etan między- 
narodowego raidu. urządzonego przez ..Automobil- 


Klub” polski. wynoszący 373 km. na przestrzeni 
Katowice-Żywiec-Kocież-Kraków-Zakopane: Morskie 
Oko-Zrkopane. rozpoczął się startem o godz. 7 ra 
no z Katowic. Na 23 zgłoszonych wozów doszło 
do Zakopanego 22 W Katowicach odpadł Anstro 
Daimler p Potockiego, który nie wystartował. 
Droga byla nadzwyczaj trudna, zwłaszcza na Ko- 
cieży, ° gdzie urządzono wvścig górski na prze- 


strzeni 2 km., podczas którego większość wozów 
otrzymała punkty karne. Czas najlepszy mniej- 
więcej od 6.30 godz. Wozy zaczęły przychodzić 
do Zakopanego od godz 5 po pol na Rvnek. gdzie 
urządzony został park automobilowy Podczas te- 
go etapu nie bvłn żadnych wypadków. ['czestni- 
cy w liczbie 100 osób, zamieszkali w hotelu Bri- 
stol. Jutro o godz. 6 rano wyjadą na ostatni etap 
do Lwowa. 


Austro-Daimier nowym zwycięzcą 
w próbie szybkości. 
V.ty et:p raidu samochodo ' ero. 


Kraków, 9 czerwca. W ramach międzynarodo- 
wego raidu samochodowego, w piątym etapie na 
drodze Andrychów—Żywiec (góra Kocież) odby- 
1a się dzisiaj próba szybkości na przestrzeni 2 
kilometrów’ Wzięło w niej udział 22 wozy raido- 
we z nastepującem: wynikami” Pierwsze miejsce 
osiąnnął Szwarcensztejn (K. K. A) w czasie 2:18 
i 25 min na Anstro-Daimlerze. Drugie miejsce 
zajął inż. Lisleltdt (A. P.) na wozie tej samej mar- 
ki w czasie 2 26 i 2/5. Trzeci Ripper (K K. A.) na 
„Lancia' w czasie 2- 23 i 2/5. Czwarte, piąte. szó- 
słe i siódme zaięłv „Ghryzlery” z których najlep- 
szy osiągnął czas 2 43 min, Z „Fiałów” najlepszy 
czas osiągnął „Gai przy 30 i 45, ze „Steyerów" 
najlepszy inż. Bogucki w czasie 3562/5 min. Z 
polskich wozów „O. W. Ś." najlepszy czas osią- 
enal 5:091/5. Z raidu odstąpił trzeci „Austro- 
Daimler“ hr. Potockiego z powodu znacznego de- 
fektu motoru. 


Międzynarod. zawedy lekkoatletyczne 
we Lwowie. 


Koroną imprez Wystawy Sporlowej bedą 


międzynar':dowe zawody lekkoallelyczne 11, 
12 i 13 czerwca. 


„OLLA” 


ledyna istniejąca, nledościg- 
niona marka światowa, udo- 
wodniona zupełna gwarancja | 
za każdą sztukę. Cena sprze- 
daży detalicznie za tuzin Nr. 
1208 Zł. 9'—, Nr. 1202 Zł. 5740. 


nh; 

| 

á SKRADZIONO ksiażkę 

Cheas trzymać DOSGIĘ? wojskowa na nazwisko 

Czuła Plotr, nr. 165 w 

Musisz ukończyć kursa Śląsku Rusieckim, którą 

fachowe  korespondeneyj |uniewużnia. 159 
ne prof. Sekułowicza — 

Warsznwa, Żórawia 42 POKOIK środłoky dła 

N s K solidnego puna lub panny 

K orsa wyuozają listow ZARŚŻ, dowy iea. WIF 

nie: bachalterił, rachun |qdomość: Pędzichów 10. T. 

kowości kupieckiej, kore |niętr. prawa. T58 

epundencji handlowej = |————— ——— 

kteuografił, nanki bandin Ogłaszaicie się 


prawa kaligrafji, pisania 
na maszynach Po nk hcze 
nin śwłaiłectwo. Żadajcie 


miecza. maase L Api Aef” 
KOMUNIKAT. 


Wyłącznie dla ubezpieczonych członków Zakła- 
du Pensyjnego dla funkcjonarjuszy będą 


MF do wynajęcia E 
w domu czynszowym ZAKŁADU w KRAKOWIE 
przy Klei Słowackiego i ulicy Mazowieckiej 49 


mieszkań jedno- do cztero-pokojowych i pięć pokoi | 
kawalerskich (z przedpokojem i łazienką) z ter-, 
inem objęcia od dnia | września. ewentualnie | 
najpóźniej od dnia 1 października 1927 r. 

Zgłoszenia o mieszkania muszą być wniesione | 
wyłącznie na specjalnych kwestjonarjuszach (bez 
względu na wniesione już podanie), które zgła- | 
sxającym się wydaje Ekspozytura Zakładu Pensyj- | 
nego w Krakowie przy ul. św- Gertrudy L. 2 w 
godznach od 1l-tej do 13-tej. 

Termin wnoszenia zgłoszeń uplywa dnia 25 go 
czerwca 1927 r. włącznie. 760 

W pełnione kwestjonarjusze należy składać w 
Ekspozyturze Zakładu Pensyjnego w Krakowie 


"MURU 2 he ua EASY, 
Drukarnia „Ilustrowanego 


Nuwa 


KKEKFOUKMA 
NN ĘĘZZEZZCCCCC ZDZ = — | a 


Dwudziesiu czterech czołowych atletow Eu- 
ropy Środkowej mierzy się między sobą i pol- 
ską ekstraklasą, 

Takie walki jak mistrz światowej sławy Nie- 
miec Trossbach z Kostrzewskim, Korolkiewi- 
czem i Mustrjakiam Weilheimem w biegach 
przez płotki 110, 200 i 400 m, jak boje Freve- 
ra z Vohralikiem, swoim niedawnym zwycięz- 
cą Laursonem (Estonja) i Kantorem (Austria). 
lak nienorównani sprinterzy węgierscy Geró, 
Finck, Steinmetz, konkurujacy między sobą 1 
mistrzem Niemiec w r. 1924 Sch!oesskem (Rer- 
liner Sport-Cluh), oraz mistrzem Polski Sze- 
najchem, jak średniadvsłansowcy tej miary 
co Barsy, Rnuzsiczka, Szerb (Węgry), Friebe 
(Anstrija), Sindler, Słrniste (Czechv) i nasi Fo- 
ryś, Malanowski, Weiss, Rotherł, Meyro da- 
dzą widzom emocje wyjatkowej siły. 

W rzutach ujrzymy najlepszego dyskobała 
Europy, kol sa ludzkiego Davida (Rumunja, 
ponad 46 ml), mislrza Węgier Baraaji'eno 
i naszego por Barana, w oszczepie Szepesa 
(65 m!) itd. 

W skokach zaimponuie nam Węgier Kes- 
marky (190 cm w wvż), Klumberg (Estonja). 
Szomiai, Magyar i Nagy Węgry). Czy nasi 
Sikorski, Kasperkiewicz i Fryszczyn im się 
oprzać zdołają — wątpimy. 

Wieloboiowcy Klamberg (były mistrz świa- 
ta), Magyar (mistrz Wegier) i Polacy Dobro- 
wolski i Wieczorek będą walczyć o lepsze. 

A już kto wie, czy nie najciekawsze będą 
bieci rozsiawne 4X100 m, 4X400. i 100+- 
200 +400 +200 m), gdzie najlepsze polskie 
drużyny wystąpią przeciw mistrzowskim ze- 
społom Węgier, Czechosłowacji i kombin wa- 
nym austrjacko-niemieckim. 


Każdv szczegół zawodów objaśnią giganło- 
fony firmy „Radjs** z Warszawy. 


PA 


Międzynarodowy turniej tern sowy 
0 misirzosiwo Krakowa. 


Prace przygotowawcze w Komitecie organi- 
zacyjnym K. $. „Jutrzenki”, przygotowują- 
cym fteporoczńe mistrzostwo Krakowa (28. 
czerwca i dni następnych) wrą w całej pełni. 
Organizatorzy, którzy obiecują sobie urządzić 
turniej świetniejszy jeszcze, niż nim był ze- 
szłoroczny, mają nielada zadanie przed sobą. 
Jedenaście sekcyj komiteiu turnicjowego pra- 
cuje niestrudzenie. 

Może najwięcej starań dokłada t. zw. sekcja 
zagraniczna, mająca na celu sprowadzenie 
graczy innych narodowości na turniej; i tak 
prowadzi się ożywiona korespondencję z Fran- 
cją, Belgją, Niemcami, Anustrją, Czechosłowa- 
cją, Węgrami, Jugosławią i Gdańskiem, Do- 
tvchozasowe zgłrszenia oraz prowadzone je- 
sztze pertraktacje pozwalają wnioskować, iż 
tegoroczny zjazd zagranicznych gości wypa- 
dnie szczególnie okazale. Są nawet widoki, że 
mmiędzynarod we sławy zawadzą o Kraków. 
co byłoby dla zwolenników lennisa istotnie 
biesiada sportową. 

Zainteresowanie turniejem tennisowym, któ- 
ry odbędzie się dokładnie za miesiąc, bardzo 
duże. Jak już donosiliśmy Prezydjum miasta 
Krakowa objęło nad turniejem protektorat, da- 
jąc tem godny naśladowamia przykład popie- 
rania sportu; Prezydjum m. Krakowa ulun- 


„MATURA: Herbata 


Kraków, Karmelicka 35 1 „kątzką” 
| 
| 


suraa nankowe w Polsce 


Najlepsze | najtańsze 
Matira Juljusz Grosse 


Klasa 4. 6 gimn. 


Języki ohce Próbne wy Sn. z 0. o 
a na y im RZE Kraków 
esłanin zł 3850 — Pro At 
apekty darmo ' Rynek gtt 

A. HAWEŁKA 
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SRERRO — PLATERY 
ARTYKUŁY kościelne 
SUKIENNICE 1. 

A. KOBYLIŃSKI, J. KOBYLIŃSKI 
iK JARRA 


DAWNIEJ M JARRA 


|rortepia|], 


Kraków. Rynek gł 34. 


„Pałace Spiaki* © 


HERBATA 
RANGALLA LEYLN TEA 


w jednym putunku, naj- 

lepszym! W  paezkach 

ila, Wha kg. — Dia od 
sprzedawców rabat! 


piśmienne 
FORTEPIENY 


prania | R. ALEKSANDROWICZ 


WŁ. BOLORS< | Basztowa 11. Tel. 311 1 4064 


Magazyu przyborów 
hiurowych 


Kraków — Palae Spisk! 


Reklama dźwignią handlu! 


newodnik handlowo-iniormal 


Najkerzystniejsze źródła Zakupów 


| 4 x pir tan ów TE. p A 
Í. Dywany ; il Cuhiernie | 
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Wymienione firmy polecamy naszym Czytelnikom. 


dowało cztery nagrody: Magistrat m. Krako- 
wa, Izba Handlowa i Przemysłowa, Krajowy 
Związek Turystyczny po 1 nagrodzie dla zwy- 
cięzców. Piękny dowód zainteresowania i po- 
parcia dla sportu dały nastepujące zakłady |- 
przemysłowe, ofiaruja« wartościowe nagrody 
na turniej: Anstro-Daimler, Fabryka Fajan- 
sów, Fabryka Mydła „Munk'' (Żywiec). Fa- 
bryka obuwia „Marko“, Kamieniołomy Miast 
Folskich, Pischinger i Ska, Polskie Huiy Szkła 
(Krosno), Polskie Zakłady Garbarskie, Solali, 
„Tęcza“ i i. Także spis prywatnych ofiarv- 
daweów, których nazwiska umieścimy w jed- 
nym z najbliższych numerów, przedstaw:a się 
imponująco. 

. Jeżeli zaś dodamv do tego, że i techniczne 
przygotowanie turnieju, stojące uż w zeszłym 
roku na odpowiedniej wyżynie, doznaje dal- 
szych ulepszeń. że komitet turniejowy buduje 
trybunę dla widzów, doprowadza wodociąg do 
szatni i boisk — należy oczekiwać, iż między- 
narodowy turniej o mistrzostwo Krakowa bę- 
dzie istotnie imprezą pierwszorzędną. 


— |)— 


Święto sportowe g mnazjum VI. 
"w. Krakowie. 


W dniu 2 b. m. odbyło się staraniem Koła 
Sportowego Gimn. VI. (Podgórze) święta spor- 
towe z nader obszernym programem: Rozpo- 
częło się przed południem od defilady ucz- 
niów przed zwycięską drużyną w pięcioboju 
K 0O. S. K. oraz finałowych gier w siatkówce 
i koszykówce. Popołudniu zaś rozegrano spo- 
tkania w siatkówce i koszykówce z drużyną 
I. gimn. im. kr. Jana Sobieskiego w Kra- 
kowie. i . 

Zwycięstwo w piłce siatkowej oraz nagro- 
de wędrowną Gimn. VI. zdobyła drużyna gimn. 
III. w Krakowie w stosunku 38:26, w koszy 
kówce zwyciężyła również drużyna DI. gimn. 
w stosunku 3:1. À 

Mistrzostwo w siałkówc klas niższych i 
wyższych gimn. VI. zdabyły drużyny klas 
Vila i IVa, w koszykówce Vla i IV a, w prze- 
ciąganiu liną kl. Vb. 

Ponadto urządzono pięciohój lekkoatl. (bieg 
100 m. ,65 z płotsami, rzut oszczepem, rzut 
dyskiem, skox w dal). Pierwsze miejsce zajął 
Malinowski kl. VII] — 7 punktów, 2) Sokołow- 
ski kl. VIII — 14 pkt., 3) Cieślicki kl. WII — 
15 pkt, 4) Bossuwski kl. VII — 19 pkt., 5) 
Schrott kl. VII -— 28 pkt. 

Wyniki w poszczególnych 
przedsławiają się nasiępująwco: 

Bieg 100 m.: 1) Malinowski 12.1 sek., 2) 
Cioślieki 12.3 sek., 3) Sokolowski 12.6 sok. . 

- Bieg 65 m. z płotkami: 1) Malinowski 11.1 
E „ 2) Sokałowski 11. 7 sck., 3) Śchrolt i Boz- 
sowski po 12 sek. = 

Rzut osz'zepem: 1) Malinowski 39.80 m. 
2) Boss-wski 86.13 m., 3) Sokołowski 35 m. 

Rzut dyskiem: 1) Sokołowski 32.90 m., 
Malinowski 29.22 m., 3) Cieślieki 26.28 m. 

Skok w dal: 1) Cieślicki 551 m., 2) Mali- 
nawski 5,33 m., 3) Bassowski 5.25 m. 

Poza k nkursem skos o tycz'e* Malinow- 
ski 2 m. 95 cm., rzul oszczepem Malinowski 
138.85 m., skok w wyż Gieślicki 1.50 m. 
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szeroka zatoka usiana statkami, 


Piękne stosunkowo wyniki świadczą u wy- 
sokim poziomie sportowym uczniów zakładu 
oraz pracy pp. dyr. Friedberga i kierownika 
wych. fiz. Dutkiewicza. Ei 

*Po zawodach otrzymali zwycięzcy _cenne. 
REA nagrody. 

Zawody zaszczycił swą obeczością p. Wizy- 
tator Wyrobek. 


(Na wybrzeżach skandynawskich, 


(Korespondencja „N. Reformy".) 
Sztokholm, w czerwcu. 


W piękny, słoneczny dzień czerwcowy 
Sztokholm nęci i wabi grą kolorów.. Miasto 
późnocy, rzekomo smutnej i szarej, nie ustę 
puje Wenecji w rozmaitości i natężeniu barw 
w kolorycie, w przepychu pejzażowym. Bo też 
istotnie Wenecją północy można nazwać Szlok 
holm, rozrzucony na skalistych, granitowyci 
wyspach, przerżnięty kanałami, poorany zato 
kami, oblany błękitną, skrzącą się tonią mor 
ską. utopiony w bujnej ziełewi liściasłyci. 
i sosnowych lasów, parków, ogrodów, skwe- 
rów. 

Woda, granit i zieleń — oto ramy, w które 
ujęła przyroda stolicę Szwecji. 

Setki żaglówek, motorówek, statków wszel- 
kiego autoramentu i kalibru, pruje wody fior 
du sztokholmskiego, który długą, a szeroką 
szyją ciągnie się od miasta ku pełnemu morzu. 


Łólką lub tramwajem można się dostać 
w ciągu pół godziny do ulubionej wilegatury 
podmiejskiej Sztokholmu do pięknego 
Saltsjöbaden. Saltsjóbaden rozłożyło się sze- 
roko i wygodnie nad brzegiem fiordu, rozsze- 
rzającego się w tem miejscu. Na tle przepysz- 
nie utrzymanych lasów, pnących się wzwyż 
ku pagórkom i wysokim skałom granitowym, 
rozłożyły się setki will prywatnych, pensjona- 
tów, hoteli Charakterystyczny ton barwy 
wnosi lu, jak i w całej Szwecji, jaskrawy, czer- 
wony kolor drewnianych domków i will, które 
odrzynają się niezmiernie harmonijnie od so- 
czysłej zieleni, lasów i parków. 

Na szerokiej: plaży Saltsjóbadu, obramowa- 
nej dlugiemi halami restauracyjnemi i kąpie- 
lowemi, przewala się i roi tłum wesoły, 
gwarny, kipiący radością życia, tężyzną, 
zdrowiem i siłą. Tak rasowych, pięknie wyro- 
śniętych i wysportowanych mężczyzn, kobiet 
i młodzieży, jak w Szwecji, nie znajdzie łatwo 
w Europie. Sport gimnastyczny, pływacki, 
alletyka. fechtunek i t. p. — wszystko tu mo- 
żna ujrzeć na tej plaży: w kostłjumach kąpie- 
lowych, na powietrzu tańczą, grają w piłkę, 
fechtutą się, gimnastykują. 

Z Saltjóbaien mstorówką. ślizgającą się z 
lekkością i gracją po gładkiej tani fjordu, do- 
stajemy się po godzinnej jeżdzie do Schan- 
zen, gdzie można podziwiać przepiękne lasy 
brźóbówe, zawieszone jakedyby 'na stokach 
ciemnych skał granitowych. Białe pnie brzóz, 
delikatna, jasna zieleń ich listowia, tworzą 
nieprawdopodobnie piękną dekorację wvbrze- 
ża na tym wywinku. Tutaj odbywają się co- 
robu, w lipcu, wielkię regaty wioślarskie, na 
które zieżdża się caly świat sportowy Szwe- 
cji Wielka zatoka Schanzen roi się wówcząs 
od śmigłych jachtów o hiałych żaglach, bia- 
łych wiosłlówek, mołorówek, nad któremi po- 
wiewa ji trzepocze sie na wietrze (laga szwedz- 
ka, biękilna o żółtym krzyżu. łu i owdzie 
zaléni ciemnoniebieska flaga norweska z pon- 


r 


|sawym krzyżem, 


W porcie szłoxholmskim, do którego wpły- 
wamy z powrotem, zasłajemy u przyslani czar- 
ny szeroki korpus dużego statku „Svea“, kłó- 
ry dopiero wrócił z Holsingaforsu. Obok stol 
pod parę „Sigrid“, smukły a długi jacht, śnie- 
zno-białv, na klórym powiewa bandera nor- 
weska. Komu miła podróż po fjordach, moze 
przyjrzeć się im z pokładu Sigrid“; kresem 
tej wycieczki jest Bergen. port na południowem 
wybrzeżu Norwecgji. , 

Wieczorem, gdy praca się kończy, wszyscy 
wylegaja na wvbrzeża, by zaczerpnąć świeże- 
mo powietrza. Na olbrzymim tarasie pięknego, 
bi: alego gmachu opery szlakholmskiej. gdzie 
mieści się kawiarnia — uluhisne ronie 
eleganckiego monde'u — rojno i gwarno. Wi- 
dak z tarasu przepvszny i nawprost wyspa 


jz dumnym gmachem palacu królewskiego, na 


prawo sieć kanałów, mostów, zamknięta wstę- 
gą zieleni — to park królewski — na lewo 
a na drugim 
iej hrzezn widny zdaleka glówny dworzec ko- 
lejowy, do którego prowadzi wvsoka grobla. 
Muzyka przygrywa. Wralr od morza łechce 
mile i odświeża spotniale, gorące twarze. Kel- 
nerzy biegaja, roznosząc napoje chłodzące. gó- 
ry olbrzymich kremowych ciastek, Szwedzi p- 
chłaniają bhawiem masą słodvezy No i... nin 
wzdragają się też przed alkoholem. Zwłaszcza 
ponczem Gdy noc zapadnie. Sztokholm bły- 
ska i lśni światłami jak miasto z foerji wscha- 
dniej. Po kanałach, zatokach snuią się niby 
cienie, błyskajac światłami, dłngie svlwety stat- 
ków. Piękną jest Wenecja północy! 
MK. 
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